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ROZLATUJE SIĘ PARTACKA ROBOTA 

lowy rOIłam w ~ol~ ~arlam~ntarn 
18 posłów i senatorów wystąpiło z koła - W Sejmie powstanie nowy klub 

War s z a wa. (Tel. wł.) W ])ię.tek 
w południe w Resursie Kupieckiej od­
było się zebranie zwołano przez posła 
Madejskiego. Zebraniu przewodniczył 
poseł Hoppe, który wygłosił referat o 
sytuacji w "Ozonie". 

\V wyniku zebrania trzynastu po­
słów i senatorów postanowiło zgłosić 
swe wystąpienie z "Ozonu". Są to: Du­
dziński,' Bakon, Donimirski, Szulczew­
s.ki, . Szalewicz, Ślaski, Łubieński, To­
masz Kozłowski, Kukliński, Pry.storo­
wa, sen. Rdułtowski i sen Wierzbicki. 
Ponadto pos. Bogusz, który nie należy 
do koła parJ.a.ment8.rnego, a.le do orga­
nizacji, zgłosił swe wystą.pienie z tej­
te. 

Łęcznie z pięciu poprzednimi opo­
f:ycjonistami, osiemnastu posłów i s&­
natorow wystą])iło z "Ozonu". 

Pósta.nowiooo utworzyć osobny klub 
parlamentarny. Pom tymi 18 osobami, 
!lla wstąpić do niego jeszcze 12 posłów 
l senatorów. W przyszłym tygodniu 
odbędzie się zebra.nie organizacyjne. 
Zespół ten nosi się z zamiarem podję­
cia odpowiedniej akcji w społeczeń­
stwie. Na zebraniu zestrzeżono się, że 
w sprawie zagadnienia armii i wodza. 
naczelnego, ne. razie nie podejmuję. ża­
dnej dyskusji. 

Zbliżony do tej grup-y poseł Thun, 
był przyjętv ])rzez marszałka Śmigłego 
Rydza. ,(w) 

" '1', c:~., Bałagan w ,,ozonie- . 
. W ł- r s z a w &. (Tel. wł.) Objawów 
f~rmentu w łonie .,Ozonu" u])atrują 
mektórzy w zebraniach regionalnych 
posłów. 

I tak sen. :Lechnicki nie zwracają.c 
się zupełnie do przewodniczą.cego gru_ 
py regionalnej posła Świdzińskiego, by­
łego prezesa "Ozonu", sam ukonsty­
tuował grupę "ozon ow ą." , której prze­
wodniczącym wybrano posła Kocinkę. 

, Nie ma p. JÓzewsk.iego, 
nie wychodzi "Wołyń" 

w a r s z a w a. (Tel. wł.) Wobec 
przeniesienia wu.jewody Józewskiego 
z ,\Vołynj,a, mają. na \Vołyniu nastąpić 
zmiany kilku starostów. Już w dwóch 
powiatach starostowie otrzymali orl. ty­
gOdnia urlopy. Rzecz charaktery­
st.rczna, że tygodnik ,,\Voł)"l1", orga:l p. 'I 
lózewskiego, nie ukazał siQ w tym mie-
siącu. (Wl 

We Wrześni nie będzie 
1-majowego pochodu 

'" r z e ś n i a. (Tel. wL) St,arostwo 
Powiatowe "ve 'YVrześni zakazalo odby­
cia w dniu 1 maja we Wrześni pocho­
du socjalistycznego i zebrania pod go­
łym niebem. To samo St.arostwo ze­
zwoliło natomiast na odbycie zgroma­
dzenia publicznego w miejscowości Ob­
łaczkowo pod .Wrześnią. u p. Banasza-
&a, zwołanego na godz. 15. ,{pw\. 

We Lwowie pos. Schaetzel, prezes 
grupy regionalnej, wyznaczył posiedze­
nie na 29 bm. Tymczasem jednak pos. 
Wojciechowski w międzyczasie ukon­
stytuował parlamentarną grupę "ozo­
nową... Ta akcja wywołała duże nie-
porozumienia wewnętrzne. (w) 

B. Ilurator Musioł 
zostaje w "Ozonie" 

War s z a wa. (Tel. wI.) Były ku­
rator ZNP, Musioł, obecnie przewodni-

czący grupy "Kuźnicy", tj. Jdłamu b. 
ONR, podporządkował się majorowi 
.Galinatowi. Tak samo podporzą.dko­
wał się mjrowi Galinatowi p. Ziółek. 

"Naprawiacze" radzą 
War s z a w a. (Tel. wł.) U senato­

ra Malskiego odbyło się przyjęcie, w 
którym wzięło udział około 20 osób, 
przeważnie "naprawiaczy". Na przyję­
ciu omawiano sytuację wewnętrzną. 

(w) 

Bitwa powietrzna w Chinach 
Nalot 38 bombou'cótO japQł1likich na Han10au - JJT walce 
strącone ~ostały 4:. bOnł,bowce japońsl~ie i 3 chińskie mas~y-

'ł!y myślit.('81~ie I 

L o n d y n. (Tel. wł.) Agencja R ute- myśliwskich zdołało. przy wsp6łu­
ra donosi z Hankau, że w piątek w po- d:z;iale -artylerii przeciwlotniczej, zmu­
ludnie dokonało 39 japońskiCh samolo- sić lotników japońskich do odwrotu. 
tów nalotu na Hank.au, zrzucając W walce powietrznej zostało strąco­
bomby na arsenał Hanyang i dworzel~ nych 8 bombowców japońskich i 3 sa­
Uczang. moloty chińskie. Szkody wyrządzone 

Kilkadziesiąt chińskich samolotów przez kombardowanie są. znaczne. 

Pierwszy tytuł oficjalny księżniczki 
Imperium Brytyjskie w 'mlod~iutkiej panience u~naje swą 

pr~ys~lą wladc~ynię 

Następczyni tronu największego na rium uznaje w Elżbiecie swą przy szlą 
świecie imperium ukończyła lat 12. władczynię. 
Dzień ten cała Anglia obchodziła uro- W dniu urodzin król angielski dłu­
czyście. Młodziutka księżniczka otrzy- go rozmawiał z Elżbietą i pouczał ją 
mała po raz pierwszy gratulacyjne de- o jej przyszłych obowiązkach. Aby ją 
p-esze od dominiów angielskich: impe- wcześnie zaprawić do sprawowania 
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Przy zbiegu ulic Warszawskiej i Pil· 
sudslciego w Łaśku koszlem obywateli 
miasta Zarząd Miejski buduje olbrzymi 
pomnik niepodleglości. Na fotografii 
pomnik, liczący f f metrów wysokości, 

w fazie budowy. 

rządów. król nadał też w tym dniu 
następczyni tronu pierwszy oficjalny 
tytuł: mianowicie księżniczka miano­
wana została przewodniczącą Ligi 
Dzieci, opiekującej się szpitalem jej 
imienia. 

Dopiero po ukończeniu ,,~ficjalnej" 
części urodzin, miała księżniczka po 
południu chwilę zabawy. O godzinie 
czwartej przybyły do z.amku jej rówie­
śnice, z którymi Elżbieta bawiła się 
wesolo do wieczora. 

Min. Beck w Poznaniu 
P o z n a ń, 29. 4. - Dziś, w piątek, 

o godz. 13.58 przybył do Poznania po­
ciągiem pośpiesznym z Warszawy min. 
Beck wraz z małżonką i jej córką. Na 
dworcu powitali ministra Becka woje­
woda Maruszewski i komendant woje· 
v,-ódzki P. P. inspektor Sawicki. 

Państwo Beckowie wsiedli przed 
dworcem do oczekującego "Cadillaca", 
przybyłego z 'Varszawy, i samochodem 
tym udali się do hotelu "Bazar", skąd 
po spożyciu obiadu pojechali do Posa· 
dowa pod Pniewami, gdzie w dniu 
dziSiejszym odbywa się ślub sekretarza 
osobistego ministra Becka, p. Starzyń­
skiego z p. Mycielską.. 

Minister Beck wraca do 'Varszawy 
w sobotę w południe pociągiem, który 
opuści Poznań o godz. 14.58. 

Hęnlein rozmawiał 
z Hendersonem? 

P r a g a. (Tel. wł.) Jak donoszą z 
Mariańskich Warów, Henlein rozma­
wiał w piątek z angielskim mężem 
stanu Hendersonem. 

Piorun uderzył w balon 

wszystkich zawodów" w Hamburgu dOhtp.nn~'n 
obrazku finisz krawiectwa damskiego. I P a ryż. (Tel. wI.) W okolicy miej­

scowo.ści Saregllcmines uderzył' piorun 
w WOjskowy balon na uwięzi. 2 ofice­
rów zostało zabitych a 5 żołnierzy ran­
nych. 
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Poważne rezultaty obrad ministrów francuskich i brytyjskich .. -" ~proba a polityki 
śródziemnomorskiej - Uzgo dniona formuła w sprawie hiszpansklej - Aprobata u­
znania panowania włoskiego w Abisynii - Współpraca wojskowa Sprawa Czecho-

ły się w ostatnich dniach ~ojska rzą­
dowe, celem powstx:zymama n,a wy­
brzeżu naporu WOjsk powstanczych. 
Inne dwa pociągi pancerne zos~ły u· 
nieruchomione ogniem artylerYJsklm, 
kombinowanym z działalności/ł po­
wstallczegO lotnictwa. 

'Vojska powsta11cze zatrzymały siQ 
na linii Teruel - MoreHa. 

Nowa partia polityczna ' 
powstaje w Stanach Zjedn. A. P. 

L o n d y n. (PAT). Podczas obrad 
ministrów francuskich i brytyjskich 
w sposób wyczerpujący omówiono 
dwje ważne sprawy, mianowicie poro­
zumienie włosko-brytyjskie i wyni­
kające z niego następstwa, obchodząca 
wspólnie oba państwa, jako mocar­
stwa śródziemnomorskie, oraz współ­
pracę wojskową. 

M. S. "Batory" przybył 
do Gdyni 

G d y n i a. (Tel. wł.) W piątek przy­
był do Gdyni z Jowego Jorku m /s "Ba­
tory" przywożąc na swym pokładzie 
163 pasażerów, 2089 ton ładunku, w 
tym około 400 rozmontowanych samo­
chodów, 102 worki pocr.ty orar. 4 samo­
loty trpu "Lod.head Super Electra (3 
dla polskich linii lotniczych i 1 dla ju­
gosłowiailskich). 

W podróży tej m/s "Batory" ustalił 
rekord szybkości jednodniowej dla 
polskich st.atkÓw, robiąc w ciągu dOby 
z 13 na 14 kwietnia 20 węzłów. 

Statek spędził święta wielkanocne 
w Nowym Jorku. 

Olbrzymie szkody 
w Szwajcarii 

Berno. (PAT). Szwajcarskie gospo­
darstwo rolne poniosło, skutkiem pa­
nujących w ostatnich U dniach mro­
zów, szkody sięgające Z5 milionów 
franków. 

Polsko-litewska konferencja 
kolejowa 

Warszawa. (PAT). W pię,tek w 
południe odbyło się w gmachu Minj­
sterstwa Komun,ika~H . j~a~.g~r~cyj!le 
posiedzenie konferencji ko'lIlJbwef pbl­
sko-litewskie.f przy udziale obu delega­
cji craz przedstawicieli Ministerstwa 
Spraw Zagranicznych. 

Obrady otworzył wiceminister ko­
munikacji Bobkowski. 

Z posiedzenia 
Rady Ministrów 

War s z a w a. (Tel. wł.) W piątek 
po południu odbyło się posiedzenie 
Rady Ministrów, która przyjęła dwa 
projekty ustaw ratyfikacyjnych ~mów 
międzynarodowych, a następme u­
chwaliła kilka rozporządzeń, m. in. 
rozporządzenie w sprawie wyna~rodze­
nia akordowego personelu pomIarowe­
go urzędów wojewódzkich, oraz rozpo­
rządzenie o przejściowym unormowa­
niu postępowania w zakresie ubezpie­
czeń społecznych i opieki społecznej 
w z\vią.zku ze zmianą granic woje· 
wódzkich. 

Nastąpiło zawarcie układu a.ngiel~ko· 
dUllskiego na mocy którego Dama zW1ęk· 
szy import towarów angielskich o 20 mi· 
lionów koron. Będą to głównie towary 
włókiennicze i wę~jel 

Papież powierzył kierownictwo wieI· 
kiego I{ongresu Euch~rystycznego 'Y Bu· 
dapeszcie kardyna łOW1 sekretarzowl sta· 
nu Paceiiiemu. 

Obok kolumn starożytnych Antoniusza 
i Trajana otrzyma Rzym wkrótce trzecią 
z ma1:m uru na' 36 metrów. Rzeźby jej będą 
ilustrować główne zdarzenia z historii 
WIoch. 

W Kairze odbyła się wielka demonstra· 
cja studentów przeciwko podzia!o:wi Pale· 
styny. W końcu wkroczyła POIJCJ8, która 
rozproszyła demonstran tów. 

Henryk Ford odwiedzit prez. Roos.evel. 
ta i ostrzegał go przed zbyt daleką mge· 
rencją państwa w sprawy g.ospodarcze 
kraju. Było to pierwsze po ':"le}u latach 
spotkanie poróżnionych prZYJaCIÓł. 

IstQieje obawa, ~e konferencja w Bu~­
nos Aires w sprawie pokoju między BQh­
wią a Paragwajem. zakolIczy si~ nie~owo­
dzeniem. "V takim razie krok1 wOjenne 
wnet zostałyby wznowione. 

Dl' med. H. ZIOMKOWSKI 
wpeej. cborób 8kór. wener. I moezoplclow1'tb 
L6dż, 6 Slerpnta Z. teL 118·33. 
Pnyjmuje 9-12 i 3-9, w niedzielę: 11.12. 

słowacji 
MORZE ŚRÓDZIEMNE 'v pierwszej sprawie ministrowie 

francuscy wyrazili całkowitą zgodę na 
polity}{ę śródziemnomorską. premiera 
Chamberlaina, zwłaszcza na zawarte 
porozumienie włosko-brytyjskie. W to­
ku dyskusji stwierdzono w sposób 
zgodny, że dążenie do porozumienia 
włosko-francuskiego jest pożądane. 

WOJNA W HISZPANII 
,V sprawie hiszpaI1skiej przedstawi­

ciele Francji wyrazili zgodę na formu­
łę wycofania obcych ochotników w 
myśl projektu brytyjskiego i na przy­
wrócenie kontroli na granicy w Pire­
nejach na okres co najmniej miesiąca. 

zwłaszcza oddania do dyspozycji p~W­
nych baz lotniczych. Uzgodniono ~ó:v­
nież. że współpraca zostanie rozwlluę­
ta na zasadzie klucza specjalizacji: 
brytyjskiej w zakresie ciężkich ~a~o­
lotów bombowych, a francusloeJ­
przede wszystkim aparatów wywia­
dowczych. Omówiono również metOdy 
wspólnego zaopatrywania się w surow­
ce i środki żywnościowe z tym, że W. 
Brytania udzieli Francji pomocy fi­
nansowej na zakup surowcÓw. 

ANGLIA WOBEC CZECHOSŁOWACJI 

N ow y Jor k. (PAT). Gubernator 
stanu Wisconsin Filip Lafolette na.ze-
braniu w Madison, w którym WZIęło 
udział 5000 osób, zapowiedział powsta... 
nie nowego stronnictwa pOlityczne.go 
"progresistów narod owy ch". .Z.ałozy­
cielami stronnictwa są gub. Flhp La­
folette i brat jego senator Robert La­
folette. 

Korpus dyplomatyczny .~ 
Rzeszy otrzymał mundury 

B er l i n. (Tel. wł.) Rząd niemiecki 
wprowadził dla swego korpusu dyplo: 
matycznego mundury. DyplomaCI 
niemieccy ukażą się w mund~ra~h 
po raz pierwszy podczas odwledzm 
kanclerza Hitlera w Rzymie. 

SPRAW A ABISYNII 

Ze strony brytyjskiej wysunięto po­
dobno zastrzeżenia, aby ewentualne 
narady sztabów marynarki, wojsk lą­
dowych i lotnictwa, a również rzeczo-
znawców surowcowych odbywały się Odroczenie rozprawy 

Co do' uznania suwerenności wło- na podstawie ogólnych planów obrony, " 5t d " k" 
skiej w Abisynii między Francuzami i a nie w odniesieniu do aktualnego po- przecIw u mc lemu 
Anglikami nie zachodzą żadne różnice. łożenia w Europie. Chamberlain. nie War s z a wa. (Tel. wł.) Rozpra-
Obie strony zgadzają się na to, że prze_ życzy sobie, aby spór między mnieJszo- w,a s"dowa przed Sądem ApeLacyjnym 
szkody, wysunięte przez LigO w stosun- . C h ł . b ł '<! 

ku do jej członków powinny być usu- śCiQ. niemlec~~.a zec os ow~cJą Y I przeciwko p. Władysławowi Stu~ni~ 
punktem wYJscIa tego rodzajU narad. kiemu oskarżonemu o zniesławIenH!l 

nięte'WSPÓLPRACA WOJSKOWA Uważa .. ż~ nie należy w st~sunku d.o prezydenta Starzyńskiego, została od-
zagadl1lema czechosłowackH~go zaJ- roczona do 6 maja rb. (w) 

Co się tyczy współpracy WOjskowej mować stanowiska, które by mogło • 
uzgodniono szereg spraw w zakresie przyczynić się. do zwięk~zenia ~z,ans SensacYjny proces o słyn­
ujednolicenia wojsk lotniczych obu zatargu, bOWlem w raZIe zbrOJnego h k "" h I k k" h 
krajów. Ze strony francuskiej udziel 0- starcia między Pragą i Berlinem, na- nyc omlsJ3C e ars IC 
no przyrzeczenia, że wszystkie potrze- wet gdyby Francja zdecydowała się War s z a wa. (Tel. wł.) W roku ub. 
by lotnicze brytyjskie na terenie Fran-I przyjść Czechosłowacji z czynną P?mo- w kilku pismach stołecznych ukazała 
cH zostaną uwzględnione. Dotyczy to" cą, pomoc ta będzie q.wsze spóźmona. się wiadomoŚĆ, jakoby komisje lekar-

skie, lustrujące średnie zakłady nauko­
we, ' przeprowadzały niedozwolone ba­
dania publiczne uczennic. Wskute~ te­
go doniesienia Ministerstwo Oś~ty 
wystąpiło na drogę sądową pr~ecn:vko 
podaj~cemu to korespond~nt~wl ~len­
ników stołecznych Taralllewlczowl. 

Przyjęcie na zamku Windsor 
L o n d y n (PAT). W czwartek o 

godz. 19 ministrowie francuscy zostali 
przyjęci przez brytyjską parę królew­
ską na zamku Windsor. W godzinę 

"Bracia Krzyża" 
w "żelaznej Gwardii" 

c z ~.r n i o w c e. (Tel. wI.) Prasa 
donosi: 

Policja c.zerniowiecka wykryła, iż w 
łonie b. "Zelaznej Gwardii" istniała 
także organizacja uczniów szkół śred­
nich pod nazwą: "Bracia krzyża". 

M. i. w Starożyńcu (Bukowina) do 
organizacji należało 86 uczniów, któ­
rzy opłacali składki miesięczne, odby­
wali zebrania, ćwiczenia itd. Poza tym 
w okręgu Orhei policja na podstawie 
skonfiskowanych dokumentów stwier­
dziła, że organizacja Codreanu powoła­
ła do ż~' cia specjalne sądy, przed któ­
re mieli być postawieni po dojścill 
"Żeiaznej Gwardii" do władzy, różni 
dygnital'ze państwowi. 

Kombatanci amerykańscy 
nie chcą wojny 

• 

później odbył się na ich cześć obiad, 
w którym wzięli również udział lord 
i lady Halifax oraz ambasador fran­
cuski Corbin. 

która wręczyła mu listę zaopatrzoną 
bardzo dllŻą ilo.ścią podpisów i. 'wyra,­
ziła życzenie, ieby Stany ZjednoG~ne 
trzymały się zdala od mogę.c~ch spro­
wadzić wOji1ę powikłań międzynaro­
dowych. 'V odpowiedzi senator Pitt­
man zaznaczył, że chcąc uniknąć woj­
n~T , Stany Zjednoczone muszą być 
uzbrojone, ab:.' móc wzbudzić szacu­
nek na całym świecie. 

Gwałtowne burze 
na froncie hiszpańskim 

S a r a g o s s a. (Tel. wł.) Agencja 
Havasa donosi, że gwałtowne burze 
paraliżują. wsz"lkie óperacje bojowe 
na froncie Teruelu, i na wybrzeżu 
morskim. 

'V dniu wczorajszym mialy miej­
sce na tych odcinkach jedynie dwie 
pozbawione znaczenia reakcje nie­
przyj<lcielskie, na północ od Albocager 
i w okolicy Castellote, które zostaly 

Was z y n g t on. (ATE). Senator bez wysilku odparte. W pobliżu Al­
Pittman, przewodniczący komisji za- cala de Chisyert zawładnęły wojska 
granicznej senatu, przyjął w środę cle-I gen. Arandy, jednym z dwóch pocię,­
legację kombatantów amerykallskiCh, gów pancernych, którymi posługiwa-

• 

Sensacyjny ten proces prasowy 
znajdzie się na wokandzie sądowej Są.­
du Okręgowego dnia 4 i 5 maja. Obro­
na zapowiedziała wniosek oprzepro-

·wa<}ze.nie dowodu pz:,awdy. . . (w) 

-- . Wioni byli przecbodni~ 
'v a r s z a w a. (TeL w1.) Na ostat­

niej sesji Sądu Grodzkiego w Warsza­
wie Sąd Grodzki uniewinnił jedenastu 
kierowników pojazdów mechanicz­
nych, którzy byli pociągnięci do odpo­
wiedzialności za przejechanie prze-
chodniów. (w) 

Skwierawski udaje wariata 
War s z a wa. (Tel. wł.) Z Sądu 

Okręgowego w \\'arszawie wysłano do 
apelacji akta sprawy skazanego na ka­
rę śmierci Skwierawskiego, zabójcy 
szofera taksówki Szlend.aka. 

Skwierawski od dłuższego czasu 
jest na oddziale psychiatryczn~)1 szpi­
t.ala więziennego, wykazuje bowiem 
objawy prawdziwej, czy też symulo­
wanej psychozy więziennej. Od dnia. 
wyroku nie zamienił z nikim ani sło­
wa, rzuca tylko oderwane zdania o 
awionetce i aeropl,anie. Odmawia poza 
tym przyjmowania pokarmów i jest 
odżywiany siłę,. 

rz IZ w 
Skład świty k.anclerskiej - Przewidziane są poza różnymi uroczystościami rewia floty 

oraz manewry wojsk lądowych i powietrznych 
Kanclerz Hitler udaje się 2 maja do 

Włoch, na zaproszenie króla Włoch 1 
cesarza Etiopii w odpowiedzi na ze­
szłoroczn~ wizrtQ szefa rr.ądu wloshe­
go MUSSOliniego w Niemczech. 

Towarzyszyć mu będą: min. spraw 
zagranicznych von Ribbentrop, zastęp­
ca kan~IBl'za minister Hess, minister 
propagandy dr Goebbels, minister 
sprawiedliwości dr Frank, szef ka"' .ce­
larii Rzeszy dr Lammers, dowódca sil 
zbrojnYCh gen. artylerii Keitel, szef 
policji i oddziałów szturmowych Himm_ 
leI', szef kancelarii partyjnej kancle­
rza Buehler, przewódca partyjny A­
mann, szef prasowy dr Dietri<:h, szef 
kancelarii prezydialne.1 kanclerza dr 
Meissner, szef adiutantury kanclerza 
Brueckner, podsekretarz stanu min. 
spraw zagl'. von Weizsaecker, szef or· 
ganizacji zagraniczno.i NSDAP BobIe, 
główny kwatermistrz sztabu a'm. von 

Stuelnagel, szef marynarki wojennej 
I<on!t'admil'al Schniewind, dowódca 
gwardii przybocznej Sepp-Dietrich, a­
diutanci lmnclerza Schaub t Wiede­
mann, dyrel,tor gabinetu w minister­
stwie lotnictwa gen. Bodenschatz, dyr. 
departamentu min. spraw zagr. dr 
Gaus, szef protokołu von Bulow­
Schwante, minister pełnomocny Asch­
mann. 

Kanclerz Hitler uda się przede 
wszystkim do Rzymu, gdzie spędZi kil­
ka dni jako gość króla Włoch i cesarza 
Etiopii. 

Poza wielu uroczystościami, urzą­
dzanymi przez partię faszystowską i 
wojsko włoskie na cześć kanclerza W 
Rzymie, przewidziana je t wielIta re­
wia tloty wojennej w Neapolu, manew­
ry wojsk \ę,dowych i powietrznych, po­
za t"m defilada ludności Florencji 
przed kanclerzem 

Z Rzymu donoszą: 
Podczas pObytu kanclerza Hitlera 

odbędzie się trzecia kolejno konferen­
cja przemysłowców Niemiec i Włoch w 
sprawie pogłębienia współpracy obu 
narodów w dziedzinie przemysłowej 
i gospodarczej. Na czele delegacji nie. 
mieckiej staje dl' Trendelenburg z U­
rzędu Gospodarstwa Rze.szy, na czele 
zaś delegacji włoskiej sen. Volpi, pre­
zes b. Związku Przemysłowców. 

Próbna defilada w Rzymie 
R z y m. (Tel. wł.) W piątek odbyła 

się przed Mussolinim prÓbna defilada. 
:Mussolini wystąpił po raz piefswzy 
w mundurze pierwszego marszałka ce­
~arstwa. Po defiladzie, która trwała 
przeszło cztery godziny, Mussolini 
zwiedził obóz młodzieży, do którego 
eciągnięto z 94 prowincyj oraz kolonij 
52 tysią.ce młodzieży. 

_ Ll 
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"Swieto" zakłamania i obłudy 
Międzynarodówki marksistowskie 

Jedno tyłko uznają "święto". Tym 
1>Śwlętem" jest dzień 1 maja, dziell, w 
którym na ulice wychodzą szeregi oba­
łamuconych doktryną klasowej niena­
wiści "mas proletariackich". Pod czer­
wonymi sztandarami i żydowską ko­
mendą odbywają się manifestacje 
"międzynarodowej solidarności klaso­
wej". \V podnieconej atmosferze tłumu 
agitatorzy socjal-komuny celebrować 

będą obrzędy nienawiści, przejawiają.­

cej się tak wymownie w symbolu mści­
wie zaciśl1iętej pięści. 

DziCll 1 maja w j<;;zyku świata 

marksi;:.towskiego nazwany został 

"świętem proletariatu'". ·Wymowny to 
paradoks dla tej doktr:,ny. której pa­
tron i twórca - Żyd Marks religię i 
wszelkie jej przejawy zw·alczał z nie­
zwykłą, zaciętością. Święto - to prze­
cież pojęcie religijne i przejaw religij­
nej obrzędowości. Jeżeli Marks stwier­
dzał, iż "religia to opium dła ludu", 
winien z tego wycil!gnąć konsekwen­
cje także w odniesieniu do manifesta­
cji zwolenników swojej doktryny. 

Sprzeczność ta jest jednak tyłko 

pozoTna. Ideologia żydowskiego mar­
ksizmu ukazuje nam w całej pełni in­
ny świat. Nie tylko wrogą. narodom 
ideę polityczną "międzynarodó,'.:ki··, 

nie tylko niszczącą od we,ynątrz nar(l­
d~- doktrynę społeczną walki klas, nie 
tylko zakłamane, demagogiczne hasła 
gospodarcze, nie tylko odmienny, spy­
chający na dno upodlenia ustrój - ale 
także swoiście pojętą. "religię materia­
lizmu", wyzutą. z wszelkich zasad mo­
ralność, przekreślającą. w człowieku 

podstawy jego człowieczeństwa, nIsz­
czącą. w nim jego ludzką. godność. 

Właśnie z tego względu "święto·' 

System sowiecki 

"v olkischer Beobachter" Berlin 

proletariatu posiada tyle wymownego 
znaczenia. Bo nie jest to święto wol­
ności, wzniosłych dążell i szczerych, 
jasnych celów. 

Fałszem bowiem jest walka o lep.­
sze warunki b,-tu materialnego "klasy 
proletariackiej". Socjalizm i komu­
nizm obiecywał i ObieCUje masom pro­
letariackim, że w drodze 'walki klas 
dojdą, one do dobrob~·tu. Ale ,,·al)'a 

klas przyczynia się do zniszczenIa 
warstw lepiej uposażonych, warst'-\' 
posiadających, - a nie do sprawieuli­
wego podziału dóbr i dochodu społecz­
nego. Czyż nie jest wymownym przy­
kładem obraz Rosji Sowieckiej, gdzIe 
w wyniku walki klasowej i systema­
tycznego, kolejnego niszczenia warstw 
i ndywirJualnych posiadaczy sprowa­
dzono wszystkich do poziomu go"po· 
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W ma Gołotczyzna pod Cwchanowem odbył się we czwartek pogrzeb 
znakom tego pisarza polskiego, Aleksandra Świętochowskiego. Za trumną kro­
czyły tłumy ludzi, oraz przedstawiciele r:ądu i polskiego świata kulturalnego 
i naukowego. Na zdjęciu kondukt żałobny niesie trumnę ze zwłokami śp. 
Aleksandra Świętochowskiego z domu żałoby do kościoła, gdzie odprawiono 

egzekwie. 
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GLOSY i ECHA 
"Ozon" w rozkładzie 

w ślad za usunięciem z "Ozonu" po­
sla Budzyńskiego oraz wycofaniem się 

posla Hoppego zgtosił ostatnio swoje u· 
stąpienie z "Ozonu" poseł Kazimierz 
Swiatopelk - l\firski. Poseł Mirski w 
związku z wykluczeniem posJa BudzYl1-
ski ego z .. O. Z. N. wystosował, jak wiado­
mo, wniosek do zarządu klubu parla­
mentarnego "Ozonu" o przekazanie spra­
wy p. Budzyńskiego sądowi parlamentar­
nemu "Ozonu". 'Vniosek tcn nic został 
przez obecnego szefa .. Ozonu", gen. 
Skwarczyńskiego, uwzględniony. 

Z "Ozonu" wystąpił także poseł Zbi­
gniew Madejski, który należał do głów­
nych działaczy w ruchu zawodowym, 
dawniej BB, a ostatnio w "Ozonie". 
Poseł Madejski należy do grupy "Jutra 
Pracy". Ponadto z kola parlamentarnego 
"Ozonu" wystąpił poseł Frcymann, rów· 
nież z grupy "Jutra Pracy". 

Na ręce szefa "Ozonu" nadszedł ostat· 
nio list Marii Rodziewiczówny, która do­
nosi o nieprzyjęciu godności cdonka ra­
dy naczelnej "Ozonu", motywując swoje 
stanowisko rozbieżnością poglądów za­
wartych w deklaracji pIka Koca, a obec· 
ną działalnością "Ozonu". 

,,'Vicczór 'Varsz::twski" przewiduje, że 

z koIn. parlamentarnego "Ozonu" ustąpi 
około sześćdziesięciu posłów, co stanowi­
łoby wyraźną większość kola parlamen­
tarnego O. Z. N. Oprócz grupy "Jutra 
Pracy", która liczy 22 poslów. do secesji 
przyłączą się zapewne posłowie z grupy 
katolicko - narodowej z posłem Zaklikq 
na czele. 

Konserwatywny "Czas" na marginesie 
ostatnich secesyj wypowiada opinię -

" ... te "Ozon" straci na terenie parla­
mentarnym większość, której wprawdzie 
dotychczas nie potrafił wyzyskać, ale 
którą niewątpliwie posiadał. Gdyby to 
rzeczywiście nastąpiło, wówczas "Ozon" 
nabrałby charakteru zdecydowanie jed· 
nostronnego. Stałby się obozem czystn 
lewicowym. A fakt ten może otworzył-

by oczy komu należy, na groźne konsa· 
k\l<·encje, jakie za sobą pociąga opanowa· 
nie O. Z. N. przez "Naprawę". 

"Konsolidacja" w stylu "sanacyjnym" 
się nie udaje. Nie tylko nie zdołała ona 
dokonać jednego chociażby kroku do 
zjednoczenia narodu, o czym tak szumnie 
deklamowano, ale nawet własnych "sa­
nacyjnych" szeregów nie zdołała utrzy­
mać w kupie. Rozłazi się to dziś na pra­
wo i na lewo... Pryska fałszywa bańka 
mydlana "sanacyjnej" obłudy. 

K to jest właściwie ... gapski? 
Jak wiadomo z prasy "ozonowej", 

obecny kierownik tej części Zw. Młodej 
Polski, która pozostala przy "Ozonie", 
mjr. Galinat, mianował przed tygodniem 
kierownikiem okręgu mazowieckiego 
swojej organizacji niejakiego p. Gapskie­
go. Jak się później okazalo, P. Gapski 
już po otrzymaniu tej nominacji z rąk 
mjra Galinata zgłosił się później do dy­
spozycji p. Rutkowskiego. 

W związku z tym wilel1skie "Słowo" 
nie bez zlośliwości pisze: 

"Pan Rutkowski jest przeciwnikiem 
pana Galinata, o ile się orientuję w za­
wiłych ostatnich wydarzeniach we­
wnętrzllo - politycznych. Otóż p. Galinat 
mianuje pana Gapskiego swoim repre­
zentantem w niedzielę, a ten w ponie­
dzialek przechodzi do konkurencji, czyli 
do pana Rutkowskiego!!... 

"Przepraszam, ale kto tu jest właści­
wie gapski ?" 

Istotniel 

Odznaczeni 
,.Monitor Polski" zamieszcza zarządze­

nie Prezydenta R. P. o nadaniu Krzyża 
Komandarskiego orderu Odrodzenia Pol­
ski wicedyrektorowi depart. polit. M. S. Z. 
Tadeuszowi I{obylańskiemu. Dalej Krzy t 
Kawalerski otrzymał p. Stanisław Tysz· 
ldewicz, a złoty krzyż zasługi otrzymali 
pp.: Tadeusz Gwiazdowski, wicedyr. depo 
polit M. S. Z., inż. Boieslaw Jakubowski, 
naczelnik wydziału Mm. Poczt i Telegra· 
fów Stanisław R. Zagrodziński. 

darczo najniższegoT Na drodze walki 
klas można osią.gną.ć równość tylko na 
poziomie nędzy. 

Hasła klasowe socjalizmu i komu­
nizmu są. ordynarnym okłamywaniem 
warstw najuboższych, warstw niepo­
siadają.cych. Bo dobrobyt tych warstw 
jest możliwy tylko przez stworzenie 
takich warunków społecznych i go­
spodarczych, które umożliwiają. dora­
bianie się, zdobycie jakiejś, naj skrom­
niejszej chociażby własności. Komu­
nizm i socjalizm, głosząc hasła wywła­
szczenia, zniesienia, czy też choćby o­
graniczenia własności prywatnej -
jest wrogiem uwłaszczenia tych 
warstw, które żadnej własności nie 
posiadają.; okrada nie tylko posiadają­
cych, ale i tych, którzy do posiadania 
jakiejkolwiek własności dążą; sprowa­
dza wszystkich do stanu powszechnej 
nędzy. 

Dziś zresztą hasIa społeczne i go­
spodarcze są. spychane na dalszy plan 
celó\',,· socjal-komuny. Na czoło wysu­
wane są hasła polityczne. ,,\Valka z fa­
szyzmem" - oto generalne dziś hasło 
marksistowskich międzynarodówek. 

To hasło dominuje dziś w czerwonych 
s7eregach. Polityczne dą.żenia socjal­
komuny usunęły w cień stare, wytarte 
i wyświechtane frazesy demagogii spo­
łeczno-gospodarczej. I tu dostrzegamy 
właściwe oblicze socjalizmu i komuni­
zmu. 

Hasło "walki z faszyzmem" nie o­
znacza bowiem, jakoby międzynaro­
dówki socjalistyczno-komunistyczne za 
głównego swojego wroga uważały for­
mę ustrojową, jaką faszyzm reprezen­
tuje. Istotą formy tego ustroju jest 
bowiem dyktatura partii. A pod tym 
względem ustrój faszystowskich Włoch 
czy hitlerowskich Niemiec nie różm 
się od ustroju sowieckiej Rosji, gdzie 
również w jaskrawszej jeszcze formie, 
niż w wymienionych obu tzw. faszy­
stowskich krajach, przejawiła się dyk­
tatura partii komunistycznej. Nie o 
formę zatem ustrojową chodzi. Chodzi 
o treść tych ustrojów, a treść ta jest -
narodowa. Pod hasłem więc walki z 
faszyzmem, podjętej przez socjal-ko­
munę we wszystkich. krajach, poza Ro­
sją Sowiecką., trzeba widzieć dą.żenia 
do zniszczenia samodzielności polityą.z­
nej narodów, trzeba dostrzegać niena­
wiść do idei narodowej, wyrażają.cej 

samodzielne dążności polityczne po­
szczególnych narodów. 

Któż może być inspiratorem ducha 
międzynarodowego, wrogiego politycz­
nej samodzielności poszczególnych na­
rC'dów? Odpowiedź na to pytanie od­
słania nam istotny sens międzynaro­
dowej ideologii marksizmu. Odpowiedź 
jest krótka - Żydzi. Socjalizm i komu­
nizm - to wytwór ducha i umysłowo­
ści żydowskiej, to · odwieczna tęsknota 
Izraela do rządzenia światem. Musi to 
dostrzegać dziś polski proletariat, wal­
czą.cy o swoje wyzwolenie i dobrobyt 
przeciwko żydowskiej przewadze go­
spodarczej w naszym kraju, walczący 
o wydarcie z zachłannych łap żydow­
skich placówek pracy i egzystencji w 
handlu, w rzemiośle, w przemyśle i we 
wszystkich innych dziedzinach życia 

za wodowego i gospodarczego. 

Przedstawiciele polskiej pracy ja­
sno widzą.cy rzeczywistość gospodar­
czą naszego narodu i konieczność wy­
zwolenia naszego bytu z ekonomicznej 
przewagi żydowskiej, nie pójdą. na lep 
marksistowskiej demagogii. "Święto" 
1 maja jest manifestacją żydowski1:h 
dążeń i żydowskich interesów. Nie ma 
tam miejsca dla polskiego robotnika 
i dla mas wynędzniałych, biednych, 
sproletaryzowanych Polaków, pozba­
wionych często możności pracy i gło­
dowego chociażby zarobku. 

Tylko Stronni(two Narodowe zdławi żydo-komunel 



SPRAWY GOSPODARCZE 

Instalacje 
wodociągowo-kanalizacy jne 
5ł przemysłem koncesjonowanym 

Ministerst,yo Przemysłu i Handlu 
okólnikiem z datę. 1. 2. 1938 r., nr P. A. 
nI. 2-18, uregulowało charakter praw­
no-przemysłowy robót instalacyjnych 
wodociągowo - kanalizacyjnych. Okól­
nik wyjaśnia, iż inSlalacje wodociągo­
we i kanalizacyjne są przemysłem 
koncesjonowanym w rozumieniu pra­
wa przemysłowego, o ile dotyczą wy­
lą,cznie domowych urządZe!l wodoci ą­
gowych i kanalizacyjnych; natomiast 
uliczne urządzenia j{analizacyjne, jak 
kolektory kanalizacyjne, główne prze­
wOdy kanalizacyjne i wodociągo'iv,e nie 
są przemysłem koncesjonowanym, 
przy cz~'m budowa i utrzymanie sieci 
kanalizacyjnej jest wyłącznym pra­
wem gminy, która może zezwolić na 
wykonywanie tych urządzeń innym 
osobom fizycznym lub prawnym. 

i>.: \ 

Kuria metropolitalna 
. o handlu dewocjonaliami 

Wobec oglos7.enia w nr. 19 "Dzien­
nika Ustaw" z d. 28 marca rb. ustawy 
o wytwarzaniu i handlu dewoc.iona­
l iami ' i przedmiotami kultu religijne­
go, warszawska kuria metropolitalna, 
przypominają.c swe rozporządzenie z 
listopada 1937 r., wystosowała do księ­
ży proboszczów oraz rektorów kościo­
łów i kapelanów kaplic zalecenie, aby 
przy sposobności pouczyli wiernYCh, iż 
przedmioty kultu religijnego należy 
nabywać wyłącznie w firmach katolic­
kich. 

Wtedy tylko istnieje gwarancja, iż 
będą. zachowane przepisy liturgiczne. 

Giełda mięsna w Łodzi 
z dnia 27 kwietnia 1938 r. 

Woly I kl. dohrze opasione 71- 76, III k1. ma­
ło opasione 50; ' krowy l kl. ,kbrze opasione 68 
uo 76, II kI. 9rŁ'unio opssionl! !i3-62, lU kI. mało 
opasione 42-50; bl'haie I. ki uobrze opasione 
li5-73; iałowjce extra 80-85; I kI. uobrze opa­
sione 73,-77, II kI. śreunio opasione 00; cieleta 
l pełnomięsiste powyż"j 40 kg 6;>-80, poniż"j 40 
kg 55-75; owce młode skopy i maciorki (nie­
kryte) 63; świnie słcminowe powyżej 180 kg 100 
sl.o Ul, powyżej 150 kg 98--107, ponitej 150 kg 
95-1115; świnie mięsne powyżeJ 110 kg 87-95, od 
80-110 kg 80-92, maciory 85--97; świnie wych. 
~aciory, kastrat y i knury 8(). 

O b r o t y : Spęd 399 bydla, 999 cielat. Podał; 
339 bydła, 999 cieląt. Obrót SOO bydła. 999 cieląt. 
Pozostało na dzień następny 39 bydła. 

Notowaiwia giełd 
zbożowo-towarowych 

, B y d g o s z c z, 29 kwietnia. Żyto 19.50-19.75; 
pszenica I st. 24.75-25.2:5, II st. 24-24.50; jęcz­
mień I gat. 17-17.25, Il gat. 16.75-17; owies 
17,50-18: otręby żytnie 13-1<'.50; otręhy pszen­
ne I{l. 14-15-15.2:>, śr. 14.25-14.75, gr. 15 ,2.:;-16; 
mąka żytnia 63'/, 29.75--30,25; mąka pszenna 
6~'/, 38-39. 

K a t o w i c e, 29 kwietnia. Żyto 20.00-20.50; 
pSzC'nica j. czerw. 27-27.50. jedno 2fj.50- 27, zb. 
2~-26.30: jęczmień przem. 18-18.GO, past. 17.50 
do 17,75; owies jedn 21-21.50 zbier. 20-20,25; 
ctręby żytnie 12.25-12.75; otręby pszenne gr. 15 
do 15.50. śr. 14-14.50. ID. 13-13.50; mąka żytnia 
65'/, 29.75-30.25; mąka pszenna H5'/, 38.25-38.75. 

Ł 6 d t, 29 kwietnia. Żyto 20,75-21.25: P8ze­
nIca 27-27,50, zb. 26.50-26.75; jęczmiel\ przem. 
17-18; owies j. 21-21.25, zb. 20-20.23; otręby 
żytniE!' 13.50-13.73; otręby pszen.ne sr. 1.3.75 do 
14. gr. 14-1\4.2:); mąka żytnia 65'/, 29,00- 30, 
mąka pszenna 05'/, 39-40. 

L w 6 w. 29 kwietnia. Żyto I st. 18.75-19, II 
st. 18-18.25; pszenica czerw. 25.25-25.50. zbier. 
2~.2';-24.50, biała 25.75-26, zbil'r. 24.75-25; jęcz­
mień przem. 1u.óO-n, past. 15.50-15.75: oVi':es 
I st. 20-20.25, II st. 18.50-19: otręby żytnie 11 
do 11.2~; otręby pszenne gr. 13-13.25, śr. 11.25 
do 12.25, m. 12.50.-12.75j mąka żytnia 65'/, 30 do 
30.50; mąka pszenna 60'/' 311- 39.50. 

\V a r s z a w a, 29 kwietnia. Żyto I st. 20.75 
do 21.23; pszenlt:a 28-28.50. jedno 28-28.50, zb. 
27,50-28: jęczmieii I st. 17.25-17.50, II st. 16.75 
do 17, III st. 16.50-16.75; owies I st. 21.50 do 
2'2". II st. 19.75- 20,25: otręby żytnie 12,75-13.25; 

.otręby pszenne gr. 16-16.50, Śr. 14.50- 15. m. 
14.50-15; mąka żytnia 65'/, 28.75-29.25; maka 
pszenna 65'/, 38-40. 
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Kto podsyca pożar hiszpański 1 
D::dennik włoski o dostawach broni dla rzqdu "czerwonego" 

R z y m. (ATE). "Giornale d'Italia" 
zaprzecza wiadomościom, podanym 
przez "Dajly I-J;erald'" o rzekomym wy­
słaniu posiłków w ludziach i materia­
le wojennym Hiszpanii narodowej. 
Zaprzeczenie to utrz"mane jest w tonie 
kategorycznym. Dziennik podkreśla, że 
organ angielsldej Partii Robotnic7.ej 
nie może uzasadnić swych twierdzell. 
dokumentami i że od wielu miesięcy 
Włochy nie wysIały do Hiszpanii na 
pomoc gen. Franco ani jednego czło­
wieka i ani jednej armaty lub karabi­
na maszynowego. 

"Giorilale d-:Italia" twierdzi nato­
miast, że umowa o nieinterwencji w 
sprawy hiszpa!lSld~ nie jest dotrzymy_ 
waną przez inne kraje, Dziennik powo­
łuje się na świadectwo angielskiego ty­
godnika socjalistycznego "New States­
man", którego parysl~i korespondent 
zamieścił w dniu 31 marca artykuł o 
wydatnej pomocy, ol{azanej armii czer-

• 

wonej w Hiszpanii prz~z Francję i So­
wiety. 

"Giornale d'Italia" podaje dalsze 
szczegóły o dostawach materiału w~­
jennego hiszpaJlskie.i armii czerwonej. 
Material ten iest przeważnie pochodze­
nia czechosłowackiego. Zamówienia 
rZGldu barcelońskiego w fabrykach a­
muniCji Czechosłowacji oblicza dzien­
nil{ na 2-10 milionów pesetów. 

Po dniu 20 kwietnia rb. w Barcelo­
nie otrzymano 150 nowych samolotów 
proclukc'ji francuskiej, a z St. Nazaire 
nadeszły transporty broni wartości 110 
milionów franków. Transporty zawie­
rały m. i. 8,000 lekIdch karabinów ma­
szynowych i 85 dział. Były one prze­
znaczone dla wojsk madryckiCh. Po­
między 8 a 12 marca przez punkt gra­
nicznv Puigcel'da przeszło 113 wago­
nów z ładunkiem broni w tym 38 wa­
gonów z rozmontowanymi czołgami. 

B. rnin. Zawadzki zeznawał 
przy drzwiach zamkniętych 

Dals~e ~eznania !Jwiacll,ów 1(' l)'ł'ocesie "sanacyjnych" 
dygnitarzy 

War s z a w a. (Tel. wł.) Na rozpra- już sobie nie przYPof!1ina, dlatego sąd 
wie Idzikowskiego i Michalskiego ze- odczytał zeznania Jego, złożone w 
znawali wczoraj świadkowie co do śiedztwie. Wynika z nich, że ?lfichalski 
osoby Michalskiego. odgrywał rolę dyrektora departamen-

Świadek Maliszewski był od 1933 r. lu, zajmował się poza tym kwestią ulg 
sekretarzem Michalskiego. Był używa- podatkowych dla poszczególnych firm. 
ny przez szefa do załatwiania jego OhrOl'lca: - Czy bywał pan na przy­
spraw prywatnych i spółki "Franpol". jęciach u Michalskiego? 

Sędzia Rypczrński: - Czy odby- Śwd.: - Byłem tylko jeden raz. 
wało to się w godzinach urzędowych? Z kolei zeznawała jako świadek p. 

Świadek: - Tak. Czense, która po świadku Maliszew-
Sędzia: - Czy otrzymywał pan ja- skim b~' la sekretarką Michalskiego. 

Ide wynagrodzenie za te czynności? Ona sohie nic nie przypomina, wobec 
Śwd.: - Chyba drobne procenty. czego sąd odczytał jej zeznania. 

O Michalskim mówiono, że lubi pić. 'Vreszcie zeznawał przed Sądem b. 
Nawet pewnego razu zachorował w minister skarhu Zawadzld, jednak ze­
biurze z powodu nadużycia alkoholu. ł znania składał przy drzwiach za-

Dalszych szczegółów Maliszewski mkniętych. (w) 

Polsko-francuski układ 
płatniczy 

War s z a w a. (Tel. wł.) W Dzien­
niku Ustaw z dnia 30 bm. będą ogło~ 
szone układy międzynarodowe, ffi. i. 
układ płatniczy między Polską a Fran­
cją. (w) 

Prof. Wenckenbach 
War s z a w a. (Tel. wł.). Do pol­

skiego konsulatu generalnego w Pra­
dze zwrócił się obywatel austriacki 
prof. Wenckenbach o wizę wjazdu. 
Podobno ma zamiar osiedlić się w Pol-
sce. , , 

Wenckenbach jest specjalistą. cho­
rób raka i był wzywany dwukrotnie 
swego qzasu do mars?. Piłsudskiego 

Sekcja Sportowa przy Zrzeszeniu Pracownl­
kó"" Poznaliskiego Ziemstwa Kredytowelto i 
Banku Poznaliskiego Ziemstwa Kredytowego. 
urządza dnia 3 maja br. w sali .,Hotelu Polo­
nia" przy ulicy GrunwaldzkiE'j wieczorek ta­
neczny. połączony Z otwarciem !ezonu sporto­
wego, na który za prasza wszystkich sympaty­
ków. Początek o godz. 20. 

zg 617/18 

Organizacje gospodarcze 
z b. Austrii zrywają z tydami 

War s z a w a. (Tel. wl.) Do Izby 
Handlowej Polsko-Austriackiej i jej 
delegatur nadeszły z 'Vicdnia pisma 
miejscowych organizacyj gospodar­
czych w sprawie zmian, jakie wynikły 
po przyłączeniu Austrii do Rzeszy Nie­
mieckiej. Pisma zalecają natychmia­
stowe zerwanie kontaktu z eksportera­
mi, którzy nie są pochodzenia aryj­
E:kiego. (w) 

SPORT 
o puchar Polski 

PROGRAM ROZGRYWEK 
Plan rozgrywek piłkarskich o puchar Polski 

został ostateczni'! ustalony i przedstawia się 
następująco: 

22 maia 2'rać będą: \Vołyń - Stanislawów, 
Polf'sie - Warszawa, Białystok - Wilno, Za­
glebie - Łódź, Pomorze - Poznań, Lublin -
Lwów. Gospodarze spotkań wymienieni są , na 
piE'rwszym miejscu. 

ćwierćfina!y rozegrane zostaną 7 sierpnia 
przy czym zwycięzca spotkania \VolYń - Stani­
sławów grać będzie przeciw reprezentacji Kra­
kowa. zwycięzca meczu Białystok - Wilno 
przeciwko zwycięzcy meczu Polesie - Warsza­
wa; zwycięzca meczu Pomorze - PoznafL prze­
ciwko zwycięzcy meczu Zagłębie - Łódź: zwy­
cięzca spotkania Lublin - Lwów przeciwko re­
prezentacji śląska. 

P6łfinały odbędą się 18 września a final 11 li-
stopada. PZPN ' O spotkanie z Rumunią. Zarz~d ' . zwro-
ci! się do Zw, RumuńskiegO z prol?OZYCJą roze­
grania zawodów Poł~ka - Ru.muma w l!stopa­
dzie rb. w BukareSZCIe. Rewanz odbyłby su: w r. 
p. w Polsce. 

Zakończenie kursu w. f., 
W Łodzi odbyło się zakońc7.enie kurs~ 

W. f. na przodowników rótnych gałęzl 
sportu, połączone z pokazami ~\Viczeń, po 
których nastąpiło wręczenie śWJ.adectw ab­
solwentom. Kierownictwo kursów spoczy­
wało w rękach kpt. Konopackiego', inst.ruk­
torami zaś byli: pani Zofia Biżyńs~ l pp. 
st. sierż. Rudnicki i mgr Jorkowskl. Ucze­
stniczyło w kursie 70 zawodników, vi tym 
20 kobiet. ..... 

Automobilizm . 1~ 
Rezygnacja Nllvolariego .. Słyn!1y au.tomobili­

sta włoski, 'l'azio NuyolarI, powl.adomIł fabry­
kę Alfa Romeo, na wozach któreJ za,wsze star­
tował. że nie będzie więcej brał udZIału w za-
woclach automobilowych. . . 

Decyzja Powyższa pozostaJe w. zW:lązk4 z 
wypadkiem. jakiego doznał Nuvolary ruedawn!> 
na treningu w Pau. kiedy to wóz Jego. zapahł 
się. pedząc z szybkością 200 km na godzmo:. Nu­
volari cudem uniknął śmierci, łecz doznał !l. 
ciężkiego szoku nerwowęgo, co ostateC'zme 
wpłynęlo na jego rezygnaCJę. 

Gimnastyka 
Sokół (Pabianice) - Sokół (Warsza. 

wal '52.40:448.65. Na boisku Sokoła w 
Pabianicach odbyły się w niedzielę zawo­
dy gimnastyczne pomiędzy oddziałami 
Sokola żeńsl<iego z 'Varszawy i z Pabia­
nic. Spotkanie to zalwńczylo się zwycię; 
stwem Pabianic w stosunku 452.40:448.60 
p. Kolejność miejsc była następująca: 
1) Finówna B. (W), 2) Adamczewska N. 
(P), 3) Ochmanówna Eug. (P), 4) Magro­
wiczówna 1. (P), 5) Kicówna l. (W), 6) 
I\opczy:ó.ska J. (W), 7) Skrzypczyk (W), 8) 
Szkud'larkówna (P), 9) I\ubicka J. (,W), 
10) Marciniakówna Z. (P). Sędziował p. 
Kowalewski z Łodzi. 

Kolarstwo 
Uinigt~rstwo Spraw Wewnlltrznych zwróciło 

się uo wszystkich wojewodów i starostów, aby 
zalecili zarządom gminnym udz;ielanie pomocy 
PZK przy organizowaniu wszelkiego rodzaju 
imprez kolarskich oraz udostępnianie dla tych 
cel6w terenów i urządzeń samorządowych. Ce­
lem tego zarządzenia jest ułatwienie działalno­
ści organizacjom kołarskim. kt6re w porozumie­
niu z P. W. i \V. F. rozszerzają swoie zadania 
sportu kolarskiego i swój program do zadal\ 
przysposobienia wojskowego. 

Lekka atletyka 
Cbarlell Hoft trenerem Niemców. Kierow­

nictwo niemieckiego sportu lekkoatletycznego 
zaangażowało na trenera swoich tyczkarzy słyn­
nego w swoim czasie lekkoatletę norweskiego 
Hoffa. 

Warszawa - Poznań. W dn. 14 ł 111 maja na 
stadionie Wojska Polskiego w Warszawie 00-
bj:uzie się międzymiastowe lekkoatletyczne apot-
kanie' WdTszawa - Poz;nati. " 

Piłka ręczna 
K. P. W. WsehM Warszawa - Warta, I!])Ot­

knnia w pilce siatkowej i koszYkowej panów, 
oubęuą się w niedziele w hali Ośrodka W. F. 
przy ul. Bukowskiej. W drużynie "KPW" 
\Vscbód Warszawa grają czołowi zawodnicy 
Polski. W ramach POWyższych spotkafL orłbędą 
"ie zawody w piłce koszykowej panów K. S. M. 
]\f. Jeżyce - "Warta" II. Początek tej ciekRwej 
imprezy punktuałnie o godz. 18.15. 

Szermierka 
w Łodzi zostały zakończone trzecie eli­

minacyjne zawody szermiercze we flore­
cie. Zwyciężyła po raz trzeci Matczaków­
na (PPW) przed Rajpoldówną (PPW) i 
Matczakówną Jadwigą (PPW). I-sze cztej'Y 
zawodniczki udają się do Rybnika, na mi­
strzostwa Polski, które odbędą się w 
dniach 7 i 8 maja rb. 

Tenis 
Mistrzostwa W. Brytanii na kortach ziE'm­

nych obfitują w niespodzianki. W pierwszej 
rundzie m. In. niespodziewaną porażkp, ponio­
sły Australijki: Wil~on, która przegrała z Lux­
ton 4:6, 4:6 oraz Hopma,ll, która pokonana zo­
stała przez Vałentine-Braun 5:7 6:4, 0:6. Sen­
sacją rJl"Ugiei rundy była klęska Francuza Bous­
susa, który przl'grał z Anglikiem Butlerem 6:2, 
9:11. 3:6, 4:6. Również z drugiE'i rundy wyelimi­
nowana zostnła Francuzka Henrotin, przegraw­
szy z Angiełką Scriven 2:6, 6:8. Na uwago: za­
sluguje z trudem wywalczone zwycięstwo Au~ti­
na nad młodym studentem angiel~kim Picrcy 
6:4, 4:6, 6:0, 6:3, oraz porażka Anglika Lee, po­
konanego przez Chińczyka Kho Sin. Kie 1:6, 4:6, 
1:6. 

I 

W śr6dę, dnia 27 kwietnia HI38 r. zasnął w Bogu, po kr6tkich cierpieniach, opatrzony SakramentamI §w., §. p. 

Ludwik Bacher 
em. urzędnik skarbowy Vll. st. sł., wzorowy urzędnik, gorący patriota i filantrop 

przeżywszy lat 71. 

Oborniki, Przemyśl i Poznań. 

W ciężkim smutku pogrązona 

rodzina. 
P. S. Eksportacja zwłok z domu żałoby przy ul. Kopernika 33, do kościoła parafialnego w Obornikach nastąpi 

dnia 30 b. m. o godz. 9,45 gdzie odprawione żałobne z wigiliami, po czym odbędzie się pogrzeb. 
w sobotę, 
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Samobójstwo inż. Matkowskiego wystawianie skryptów dłużnych dQ.źył 
do finansowania firmy, co było nie­
zgodne z treścią oraz ideą umowy. 

W piątek o godz. 8,50 w pokoju 23 
hotelu "Polonia" przy placu Teatral­
n)"m popełnił samobójstwo strzelając 
sobie w usta osk. Maćkowski. Już na 
czwartkowej rozprawie oskarżony 
zdradzał wielkie zdenerwowanie. (z) 

Bornsztajn Szajna, BanduB Jakub, 
Fecker, Fl'ydman Szlama, Frydman 
Moszek, Goldbel'g, Hiller, Jastrzębski 
Wolf, Ralska Sura, Kolski Maj er, Lip­
man, Liss, Landau, Mordowicz, Pietr­
kowska Gitla, Parzęczewski Aron, Pa­
rz~czewski Abram, Piotrkowski Majer, 
żydowska firma "Rafryd", Rasze,wski, 
Rubinowicz, Szul iJ'lsk i Szulim, Sniat­
kiewicz, Tugendrajch, Ujazdowski, 
Waldman, Wołkowicz i Zylb erb erg . . 

Oskarżony w procesie toruńskim strzelił sobie dźiś w usta 
T o ruń. (Tel. wł.). W dalszym cią­

gu czwartkowej rozprawy inż. Mać­
kowski oświadcz~· ł. że w wojewódzkim 
oddziale budżetowo-gospodarczym pa­
nowała anarchia. V""dział ten lekce­
waż~' 1 w'3zelkie obowiązujące przepisy 
i dO:3'tarczał zupelnie nierealnych ze­
stawiCll. co spowodowało nadpłaty w 
sto.,ullku do firmv Zjednoczone Tow. 
Inż) nieryjuo-Budowlane w \Varsza­
wie. 

Po pl'zel'\yie na wniosek obrony 
i prokuratora ' sąd zarządżił tajność 
rozpl'aw~· . Po otwal"Ciu drzwi zeznawał 
prenn;z\' świadek, obecnv ' naczelnik 
woje\\"udzidego w~' clziału' komunika_ 
cyjno-budowlanego, inż. Jerzy Mary_ 
no\\'sk i. 

Obci:lżnł on bardzo oskarżonego 
i sh\ iel'd7.ił , że w~zelkie skrypty ' dłuż, 
ne wystawial be7.pra,,·nie, co w?raźnie 
zabralliał okólnik Min. Spraw \Vewll. 
Tak samo bard7.o podejrzana była fir­
ma, której powierzono budowę zakła­
du l;;\n\rantanll~' w Babimdole pod 

Wnioski obrońców 
doc. Cywińskiego 

\Y a r s z a w a. (Tel. wł.) Do \\-'ydzia­
lu Kal'1lego stołecznego Sądu Apela­
cyjnego w \Varszawie wpłynęlo nowe 
pismo obrony w ' sprawie dra Stanisła­
wa CywiJ'lskiego, Obrońcy ponownie 
zwrócili się z podaniem o zmianę 
środka zapobiegawczego wobec · oskar­
żonego do czasu rozprawy apelacyjnej. 
Ob r01'l c y czynią. staran'a o zbadanie 
doc. Cy,,,il1skiego przez lekarzy w szpi­
talu więziennym. (w) 

Zjazd żydowsko-masońskich 
"Rotary-Clubów" 

w a r ~ 'l. a w a. (Tel. w 1.) W pią.tek 
przyleciał samolotem do "'arszawy z 
Paryża delegat francuskiego "Rotary­
CIubu" Fouger na zjazd polskich "Ro­
tary-Clubów", który pod przewodnic­
twem prezesa \Vitolda hr. Sę,dajły od­
b~dzie się . dnia 1 i 2 maja w Bielsku 
lla Śląsku. Zjazu będzie obesłany przez 
siedem klubów polskich. (w) 

Zniesienie 
sądów przysięgłych 

"T a r s z a w a. (TeJ. wł.) Od 1 maja 
wchodzą. w ż~'cie pr:r.episy noweli do 
l:odeksu postępowania karnego, we­
dług którego r.os(auą znje~ione Sąd)" 
J..rzrsięgł;.-ch na t.erenic b. zaboru au­
striackiego, 

Przed l maja rozpoczęte rozprawy 
b~dą dopro"'adzone UO końca według 
uawl1Fh pr7.epi~ó\~· . ~atomia~t w 
sprawac]) od[,OCZOll~' ch oraz w t~'ch wy­
padkncli, kiedy w~Tok uch~'lono. otlbę­
(tą, się clal sze 1"0ZJlra"' ~' już przed f'ą­
el ami z\yrkł~· mi. Równocześnie na~lą­
]Ji uchylcnie prr.epi~ów o instytucji 
~ Qcl7.ió,," pokoju. Instytucja ta nie b~' la 
zrealizO\Y<'ma, a miała początkowo f'ta .. 
l!o"' ić odgalęzienie sądów grodzkich. 

(w ) 

E. Umińskiej skradziono 
skrzypce wartości 250 tys. zł 

B u d a p e s z t. (P A T) W czoraj wie­
czorem nie",~· kl· .\· ci dot~' chczas !'praw­
c~' skradli z 7.amkniętego auta skrzyp­
ce znanej polskiej skl'rypaczki E. 'C'­
mil1.skiej. która przybyła do Budape­
I'ztl.l na koncert. \Vłaścicielka ocenia 
wartość skradzionych skrzypiec, po­
chodzących z X\- wieku, na :?50 tys. zł. 

Kraclzież~- dokonano przed koncer­
tem w czasip, gd~' pani Umil1ska, zo­
!'tawiwszy swe skrz~' pce w aucie. spo­
iywała \" towarzyst\"ie znajomrch ko­
lację w restauracji. Pomimo kradzieży 
p l'millska \nięla udział w koncercie. 
grając na ~kl'Z,\"pcach, poż~' czollych od 
jednego z cz!ollkó,,' orkiestJ"~T. 

Matka pięcinraczków 
powiła syna jako trzynaste z kolei 

dziecko 

Montl·eal. (PAT) Pani Olivia 
Diollne, matka piQcioraczków kanadyj­
skich, urodziła s~· na. Tr7.ynaste z ko­
lei dziecko przyszło na świat szczęśli­
wie i ważyło zaraz po urodzeniu 7 i pół 
funta. 'Pani Dionne, która poza pięcio­
raczkami, '''~' chowującymi się osobno, 
będzie miała w domu siedmioro dzieci 

, (.jedno ul11~r!o), liczy obecnie 29 lat. 

Gdynią, gdyż przed ukończeniem za­
kontraktowanych prac op;łosiła upad­
łość. Świadek stwierdził dalej, że od­
niósł wrażenie, iż inż. Maćkowski przez 

Rozwój Stronnictwa' Narodowego 
na Wileńszczyźnie 

i\Ta ~ebra)'lia ~łat'odo1ce pr~b1l'wa po tysiqc osób 

~fimo d\\'umiesiecznej przerwy, 
;;powodowanej zawieszeniem działal­
ności Stronnictwa Nal'odowego \V woj. 
wilellSkim, wiel"ność dla ideałów na­
rodowych i przywiązanie dla organiza­
cji tam nie upadły. Świadczą. o tym 
zebrania, jakie o<.tatnio odbyłr się w 
kilku punktach powiatu wilel1sko-

trockiego. / 
I tak w \Varniankach odbył się 

wiec S. N. z udziałem ponad 1300 osób, 
w Ostrowcu 1400, Michaliszczach 1200 
i Suderwie kilkaset osób. 

Tłumy uczestników oklaskiwały 
żywiołowo mówców i manifestowały 
na cześć Obozu Karod\vego. 

283 rozprawa narodowca z Krakowa 
i tylko 10 wyroków skazujących 

Kra k ó \v, 29. 4. - Osobliwy rekord 
osiągną! człon ck Stronnictwa Narodo­
wego w Krakowie, p. Józef Fronezek, 
który w środę ub. miał w Sądzie Okrę­
gowym 283, rozprawę. Były to prze­
ważnie sprawy odwolawcze od wyro­
ków starośc1l1skich. prz~r czym p. Fron­
czek skazany został zaledwie. dziesięć 

• 

razy. Okazuje się więc, że przeciętnie 
na 28 w~Toków starościl'lskich sąd u­
chylał 27. 

Ostatnio 1'. Fronczek skazany zo­
stał na 6 miesięcy więzjcmia za wybi­
cie szyb żydowskich w czasie zajść. 
P. Fronczek wniósł kasacjQ. 

·Taka jest "ofia.rność" żydowskich 
bogaczy 

Ił" O~orlwlc'ie .'11 Żydóu< i ..; Polal ... ólt' nic ~loiylo ofim- na po· 
'moc (lla be~'obotnych 

O z o r k ó w, 29. 4. - Miejski oby- ki. Mimo tych ";sz~:stkich udogodnień 
watelski komitet zim'oweJ pomocy bez- 3(: osób nie W) wiązało siQ z zapłacenia 
l'C'botnym w Ozorkowie ogłosił "czarną ~wiaclczel'l. 
listę" osób, które dot~'chczas mimo kil, Oczywiście na 36 nazwisli:, umie­
kakrotnych upomnieli i wezwal'l nie ~z('wnych na "czarnej !iście", jest pię­
spełniły obowiązku ul't'gulo\"ania do- ('!U Polaków j 3l Żydów . Oto nazwiska 
bro"'olnych ofial' na pomoc zimo',"ą %: ,Hl ó,,', któl'n', utUC7.~·wszy się na 
dla bezrobotnych. Zaznaczyć należy, .J.Tzywclzic polskiego "ohotniIca i inŁeli­
że opieszali p!atnic~r byli kilka razy genIa, nie zechcieli ła~kawie oddać 
wzywani do zapłacenia. Prócz tego l mikroskopijnej części swych kroci 0-
Komitet zaangażował bezrohotnego, wych zarobI,ów: , 
który inkasował zadeklaro"'ane skład- Apelman, Banclus, Bornsztajn Sala, 

W 11ied:;,ielę ub. odbyło ,~ie w Zakopanem otwarcie lokalu "Pracy Polskiej". 
lF uroc::,ystości wzięl'; ud:;,it!l: dyr. Panek (*), ref. pow. "Pracy Polskie li z, 
Podgórski t'), delegat z Krakowa p. K uśmierkiewicz t H

) , p. Stefan lIaller, 
dzialac-:, S. N. (*' ,*) ora;; liczne rzcs:;,e członków. 

Gdzie tylko jakaś destrukcyjna, wy­
wrotowa robota, gdzie tylko ktoś zrobił 

• świństwo, gdzie "czarna lista" - tam 
wszędzie i zawsze większość olbrzymią. 
stanowią. Żydzi. W gromadzeniu bo­
gactw, oczywiście kosztem Polaków? 
w zagarnianiu wszystkich lepszych l 
intratniejszych stanowisk, Żydzi SQ. 
pierwsi. Prz~'jdzie jcdnak czas, kiedy 
przypomni się tym wszystkim Apel­
manom. M"ol'dowiczom i \\'01kowi­
ezom, że poskąpili grosza dla najgor­
szej n~dzy. 

Skazanie narodowca 
za wybicie oka żydowi 

War s z a w a. Niezwykle charak­
terystyczna sprawa znalazła się na wo­
kandzie Sądu Apelacyjnego. Jako ? 
skarżony stanął narodowiec z Łomzy 
Aleksander Gą.siecki, skazany przez 
Sąd Okręgowy w Łomży na 3 lata wię­
z;enia za wybicie oka Żydowi Moszko· 
\Vi Kozie. 

Wyrok skazujący w sądzie łomzYll­
skim zap.ad! na podstawie zeznań dzie· 
ci. Sam poszkodowany Żyd twierdził 
poc7.ątkowo, iż oko wy~ił mu nieja~i 
Wojtkiewski, później Jednak zwahł 
oskarżenie na Gąsieckiego. Sąd Ape­
lacyjny wyrok Sądu Okręgowego za­
twierdził. Obrona zapowiedziała ka­
sację· 

Zawieszenie' kary 
narodowcom 

\V a r s z a w a. - Przed Sądem Ape­
lacyjnym w 'Wal'szawie tocz~'ła się roz­
prawa narodowców: Pawła Szydlika, 
Stefana. Kruszewskiego, Władysława 
Jóźwiaka, Bolesla\,"a Stępnowskiego, 
Czesława MaUnowskiego i Franciszka 
\Vo,itkowskiego, skazanych przez Sąd 
Okręgowy w Łomży za udział w zbie­
gowisku, które dopuściło się g\,vałtow­
nego zamachu na mienie ludności ży­
dowskiej, po 7 mies. wię:r.ienia kaid)'. 

Sąo Apelac~' jny wsr.ystkim oskarżo­
nym zawiesil wykonanie kary na lat 3. 

Afera "Jutra'"' w apelacji 
\V a r s z a w a. - Sąd Apelacyjny 

w \Varszawie rozpatry,,,ał sprawę Ale­
ksandra Sendlikow~kiego, kierownika 
admini stracji r.!ikwidowanego .iuż 
dzif'llnikn llarodowo-racl~'1<alnego "Ju­
tro", oraz kierownika działu o~łoszel\ 
tegoż dzirnnika Amensz:-·Ic1a-Poecka. 
Sendl iko,nki oskarżonv był o prZ\'wła­
s7.t"zenie i OS7.U t,,·o. Poecl~ zaś o 'szan­
tarowani e fil'J11~' "Kosmos". 

Sąd Okr<:,g'ow:-' za przestępstwa te 
ska~fl.! ~pn rllik()w<:J,ie!!o za I'przenie­
,,,i0I'700 i e GO.OOO zl na 2, la ta \I' i c;'r.i enia, 
:J f'o('(:!w 7.a ,,,"'ur1zenip 10.000 r.ł na 
J'ok ,,·i<:,zienia. Sąr1 Ap(']ac)· .in~' rozpra­
w~ or1rocz~'l i pr7eka7.ał j::1 kompletowi 
w sklflcl7.ie trzech l'c;'cl7.iów. 

Posłowie "ukraińscy" 
u premiera 

,,- a r s z a,," a. - Premier gen. Sła­
woj-Sl;; laflko,,-!'ki prr.yjął delegację w 
o!'iobach ,,,icrmarszałka Sejmu ~Iudrr­
ja, posła Pe!m'lskiego i prezesa "Pro-

_ świt~·" dra Bryka. 

Bić się W piersi panowie z wysokiej komisji 
Sprawa dra Schulza przed sądem - Panowie z zarządu zbytnio się pośpieszyli - Sąd 

uznał, iż zwolnienie lekarza było hezprawne 
C h e ł m L li b., 29. 4. - Dnia 26 bm., bezpodstawne. To samo stwierdził są.d. Dziwić się należy, że dr Drożd'ż, 

Sąd Grodzki w Chełmie w osobie sę- Nie od rzeczy będ7.ie przypomnieć, iż l,tóry z urzędu jako prezes Izby Le­
dziego Jel'zego Bieledzickiego orzekł zarzą.d Zw. Mięclz~·koml.lnalllego dla karskiej po' ... ·ołany jest do obl'ony in te­
zasądzić od Związku ~liędzrkomunal- Budowy i Utrzymania Szpitala Psy- resów swrch kolegów, zgodzi! się na 
nego dla Budowy i utrzymania Szpi- ciliatrycznego w Chełmie w osobach: tego rodzaju uchwałę. Ż~'dowi drowi 
tala Psychiatrycznego w Chełmie na ;\,Iarka Stanisława - starosty hrubie- Fuhrmanowi dziwić sfę nie należy. 
rzecz dra Schulza odszkodowanie do szowskiego, \\"oronowicza Edwarda - Chciał przecież "zlikwidować" lel<.ar7;a. 
koi1ca roku kontraktowego; nadto są,d starosty chełmskiego, dra Drożdża - Polaka, prezesa Związku Polskiego, 
orzekł: wyrol<.owi nadać rygor natych- prezesa Izby Lekarskiej lUbelskiej, dra i wszystkie drogi wiodące do tego celu 
miastowej wykonalności. Damelskiego - naczelnika Wydziału ''''ydawaly mu się dobre. 

Taki jest wyrok sądu. Tym sam)-m Zdrowia woj ew. lubelskiego oraz dra ?Ioże teraz po w~Toku sądu, prz~' -
ustalono przez sąd , że dr Schulz został Fuhl'mana i Szajnowskieg-o - naczel- 7.11ają.cym drowi Schulzowi ocls7.Iwdo­
r,iesłusznie zwolniony. \Vyrok ten jest llika \Vrdzialu Samorządowego, po- wanie, 'Panowie z wysokiej Komisji 
ella niego satysfakcją moralną i mate- wziął decyzję niewypłacenia drowi zorientują się, jakie palnQli glupstwo, 
ri alną· Zwolnienie dl'a Schulza, inspi- Schulzo"'i należnego mu odszkodowa- Bić się w piersi, pano"'ie i przYznać 
rowane przez Z~'dówkę dr Katzównę nia. Tak ~'ięc uchwała tego dostojne- się, że t~'m razem dalo się posłuch żv­
i. dra FU.hrmana, spolec:l.:eń.,t~ro chelm- go zg-romacl7.enia r.ostala. napir.tnowa- I ~lowskjch relacjom, które zdementowa.! 
skj.e zflraz ,po zwolnieniu uznało za I:a przez sąd. j .napiQtnował $~d, Rzec'-:yPospolitej. 



'~~łONIKA PABIANIC 
Wszyscy Polacy biorą udział w uro­

czysloślliach 3-go Maja w szeregach 
Stronnictwa Narodowego. Z okazji rocz­
nicy wiekopomnej Konstytucji 3 Maja, 
Stronnictwo NaJ'odowe w Pabianicach 
organizuje w dniu 3 maja rb, obchód 
,,~.więta Narodowego" z następującym 
programem: o godz. 8.30 zbiól'l{a w lokalu 
S. N. przy ul. Pułaskiego 13-15. skąd na­
stąpi wymarsz na uroczyste nabożellstwo 
do kościoła św. Floriana. O godz. 12 w 
połUdnie w sali Kina "Luna" przy ul. 
św. Jana odbędzie się U!'oczysta almde­
mia. Do uclzialu w tym obchodzie wszyst­
kich Polaków wzywa Stron. Kal'odowe. 

Właściciele budowli nie mają się luź 
co łudzić kredytem budowlanym. Jak ju~ 
pisaliśmy, z tegorocznego kontyngentu 
kredytu budowlanego Bank Gospodar­
stwa Krajowego przyznał na Pabianice 
zaledwie 40 tys. zł na 330 tys. zł zapotrze­
bowania. Rozdzielenie tego kredytu bylo 
bardzo trudne, gdyż nie można bylo za­
spokoić licznych podań o kredyty. Wo­
bec ptJwyższego miasto zwróciło się po­
nownie z pro:sbą do Dyrekc.ii Banl,u Go­
spodarstwa Krajowego, dokąd wysłano 
też specj,=<lna, delegację, która przedstawi­
ła jeszcze raz wielką potrzebę przyznania 
na Pabianice dodatl.owej sumy, gdyż ina­
czej właściciele budo\\'li, liczący właśnie 
na taki kredyt, nie będą mogli swych do· 
mów WykOlICZYĆ. Delegacji oświadczono, 
Że wszelkie kredyty na cele budowlane są 
już podzielone i bez przyd;:ielenia przez 
Ministerstwo Skarbu jeszcze pewnej su­
my, B. G. K. dalszych kredytów przyznać 
nie może. Jak więc widzimy, istnieje sła­
ba nadzieja uzyskania oczekiwanego dal­
szego kredytu. 

Z rocznych obrad Tow. Wzajemno u­
bezpieczeń Trzody Rzeźnej. Pod prze­
wodnictwem p. W. Kruka odbyło się w 
ub. niedzielę w resursie rzemieślniczej 
roczne walne zebranie Tow. \Vzajemnych 
L'bezpieczeń Trzody Chlewnej. Po wy­
słuchaniu sprawozdań udzielono Zarzl\­
dowi absolutorium. Zebranie \vyraziło 
długOletniemu prezesowi p. Maciejew­
sldemu uznanie za połozoną pracę i mia-
11o\\;ało go dożywotnim członkiem hono­
rowym i doradcą Towarzystwa. Z waż­
niejszych uchwał było uchwalenie na 
wlliosek p. St. Chwalewskiego obniżenia 
wpisowego z 100 zł na 15 zł, co przyczyni 
się do znacznego powiększenia się liczby 
członków. W skład nowego Zarządu we­
szli pp.: prezes - Rozwens J., sekretarz -
Pawełczyk M., skarbnik - Gre)us Fr., 
członkowie Zarządu pp. Nochowirz N. 
i Kruk W. Komisję RewizY.iną stanowią 
pp. Lipczyński F., !{ruk M. i Chwalew­
ski Sto 

W sprawia robót publicznych uda się 
delegaeja do Ministerstwa. W związku z 
cofnięciem sumy 270 tys. zł kredytów 
przyznanych na roboty publiczne, przewi· 
dziane w planie inwestycyjnym na rok 
bież., Rada Miejska postanowiła wysIać 
specjalną delegację do Ministerstwa 
Spraw Wewnętrznych celem interwencji. 

KRONIKA ZGIERZA 
Kino Apollo - "Kobiety nad przepa­

ścią". 
Kino Wenus - "August Mocny". 
Rozwój robót sezonowych. Roboty sezo­

nowe w dalszym ciągu rozwijają się. O­
becnie zatrudnionych jest na robotach 
miejskich i publicznych okolo 3ZJO robot­
ników. Liczba ta w najbliźszych dnie.ch 
jeszcze wzrośnie, gdyż w poniedziałek, 2 
maja przyjętych zostanie jeszcze około 50 
robotników. W drugiej połowie maja prze­
widuje się uruchomienie rohót przy zakła­
daniu kanalizacji. W związku z tym je­
sZCr.e około stu robotników znajdzie za­
trudnienie. 

Impreza harcerska. IV Drużyna Harcer­
ska im. Stefana Czarnieckiego wystawila 
w Białej Sa li piękną sztukę z życia m to­
dzieży harcerskiej pt. "Prawy harcerz". 
Jednocześnie wystawiono wesołą jedno­
aktówkę pt. ,,}'fiecz Damoklesa". Obie sztu­
k i cieszyły się dużym powodzeniem. Pl'zcd­
stawienia zostaną powtórzone w dniu 1;) 
maja, 

KRONIKA PIOTRKOWA 
Kino As - "Tak się k011CZY miłość". 
Kino Czary - "Szampallski walc". 
Kino Roma - "Moje szczęście to ty". 
Nieszczęśliwy skok z pociągu spowodo-

wał śtnierć. \V związku ze znalezieniem 
r.wl'ok mężczyzny na torze kolejowrm 
Piotrków-Baby ' przeprowadzone zostato 
dochodzenie, które ustaliło, że zabitym 
jest 3i-letni robotnik rolny, mieszkaniec 
wsi Gościmowice - Leopold Benke. Kry­
tycznego dnia, tj. 26 bm., Benke wracał po­
I!:iągiem z Piotrl5.owa i kiedy przekonał się, 
;e pociąg na stacji Baby nie zatrzymuje 
się, "'yskoczył, wskutek czego odnic:.sł cięż­
kie obrażenia i po przewiezieniu go do 
szpitala zmarł. 

Spłoszony koń spowodował wypadek. 
Na szosie Piotrków-!l1ilejów nastąpiło 
zderzenie się furmanki z Butem. Do wsi 
Ślemnicy, gm. Rozprza, wracał z Piotrko­
wa hll-mank1\: Jan Rajzner. '" międz"c:r.a­
!'iie nadjechalo auto osobowe Franciszka 
Kochaji skiego z 'Varszawy. KOll. spłoszo­
ny warkotem silnika, skoczył w bok i za­
taraso\\'ał całą jezdnię, wskutek czego au­
to wpadlo na wóz. Koń uległ okalecze­
niom. Również uszkodzone zostało auto. 
Na szczęście wypadku z ludźmi nie było. 

Zapisy do szkół. Wydział oświaty przy 
Za.rządzie l\Iiejskim podaje do wiadomo­
śc:i. że znpi;;y do szkół T)(]\V!lzechnych dla 
rlzieci w wiel\U od 7- H lat odbywać się 
bęclą w dniach 13, 14 i 15 maja w gocl",. od 
10-1 i we wszystkich lokalach szkół po­
wsze chnych. 

Strona 6 ORĘDOWNIK, nied~iela, ąnia 1 maja 1938 N'umer 100 
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ftol~~[lliw~ ~ytu~[i~ ro~ofni~IW H~~~I~ra 
Konferencja w sprawie likwidacji strajku dała wynik negatywny - Jak długo jeszcze 

800 rodzin robotniczych hę dzie znosiło głód i nędzę? 
Ł ó d ź, 29. 4. - W dnju wczoraj- cjalistów. Obecnie socjaliści zrezygno­

szym w Inspektoracie Pracy odbyła siQ wali już z wszelkich żądań, domagając 
konferencja z udziałem przysłanego siQ jedynie, aby firma zobowiązała siQ 
specjalnie delegat.a Ministerstwa Opie- uruchomić d\'vie zmiany i zatrudnić 
ki Społecznej radcy Wróblewskiego w wszystkich robotników w łiczbie 800 
sprawie przewlekaj~cego się od 15 t y- tak, jak to było przed wybuchem 
godni strajku okupacyjnego u Reblera, strajku. 
g(1zie obecnie pozost.ało ok. 100 zwolen- Firma potltrzymała s\ve stanowi­
ników klasowych związków, podczas sko zapowiadając, że uruchomi jedną, 
gdy pozostali robotnicy w liczbie 700 zmianę a drugą w liczbie 400 robotni­
opuścili już mury. ków, zredukuje. Stanowisko to pod-

Konferencja wykazała całkowite I trzymali radcy prawni firm~-, którzy ją 
Hasko strajku wywołanego przez so· reprezentowali wczoraj na konferencji 

Czas ukrócić swawole żydowskiego 
multimilionera 

Wid~ewska J.lanufaktu)·a do pus~cza się nieclo~'łColo'łłych 
p'ł"aktyk - Jal~ kr~ywdzi się 'robotnika 

Ł ó d ź, 29. 4. Multimilioner łódzki nia bonów towarowych zamiast części 
Żyd I{on znany jest z wyzysku robotni- zarobionych pieniędzy, które to bony 
~ów. Jego zakłady fabryczne należą do można l'ealizować w konsumie Wi­
tych warsztatów przemysłowych, gdzie dzewskiej l\Ianufaktury. 
robotnil{ traktowany jest bardzo źle. 'V tych warunkach robotnik, który 

Hon dopuszcza si~ pl'aktyk, które potrzebuje przede wszystkim gotówki. 
r.iedopuszczalne są z punktu widzenia musi z konieczności odsprzedawać 0-
istniejącego ustawodawstwa. Wielo- czywiście z "'~:raźną stratą otrzymane 
krotnie już podnoszono przy różnych bony spekulantom. 
okazjach, że Widzewska lVIanufalttura Cżas najwyższy położyć kres ni.edo­
Ide wypłaca robotnikom zarobków w puszczaJn~'m z punktu widzenia prawa 
całości w gotówce. Pracownik tych za- praktykom żydowskiego multimilio­
ldadów zmuszany jest do przyjm owa- nera. 

Pożar fabryki guzików 
Poi'w> S11owodmcal st'ł"aty sięgojc{ce 200 'tysięcy ~lotych 

Ł ód ź, 29. 4. - "7czorajszej nocy pracy około godziny 1 po północy po­
c godz. 22.30 straż pożarna została za- żar opanowały. 
alarmowana wieścią. o groźnym poża- Sprawna akcja straży pożarnej do­
rze, jaki "-rbuchł w zahudowaniach prowadziła do tego, że górne piętra 
fabrycznych przy ul. Piotrkowskiej 156, drugie i trzecie zoslałr częściowo ura­
stanowiących własność spadkobiorców tcwane, choć uległy poważnym uszko­
J. Lisnera. dzeniom. Natomiast fauryka i maga-

W prawej trzypiętrowej oficynie zyny mieszczące się na parterze i. 
fabrycznej mieści się fabryka guzików pien\'szym piętrze zostały całkowicie 
Wł. Mateckiego. Z nieustalonych przy- zniszczone. 
czyn wybuchł pożar na parterze, gdzie Straty spo\Yodowane przez pożar 
mieści ~ię magazyn surowców. Ogień, wynoszą. okolo 200.000 zł. Fabryka 'Ml:l­
natrafiają.c na łatwopalne materiały, teckiego zatrudniała 1;)0 rohotników, 
rozszerz~-ł się z wielką szybkością i z których część pozostanie bez prnc~' 
przeniósł się na pierwsze piętro, gdzie I z po\yodu zniszczenia ich warsztató. w. 
wieści się wytwórnia guzików. W dniu wczorajsz~'m na miejscu 

Na ratunek przybyło 5 plutonów pożaru bawiła komisja śledczo, która 
straży pożarnej, które po wytężonej zbadała pogorzelisko. 

Konferencje 
L ód ź, 29. 4. - W Inspektoracie 

Pracy odbyła się konferencja w spra­
wie zawarcia dodatkowego układu dla 
robotników zatrudnionych w drukar­
niach tkanin tzw. drukarniach filmo­
wych. Honferencja nie doprowadziła 
do porozumienia i została odroczona 
do 6 maja rb. 

W dniu wczorajszym odbyła się 
kolejna konferencja w sprawie zawal'. 

KRON I KA S I ERADZA 
"Jajko" w Akcji KatolłckleJ. Akc.ia Ka­

toliclia w Sieradzu urządza tradycyjnym 
zw~-czajem \V dniu 3 maja. uroczyste " jaj-
1,0" dla swych członków i sympatyków U­
l'oczystość odbędzie się w sali Domu Kato­
lickiego. 

"Biog narodowy". W dniu 3 maja odbę­
dzie się w Sieradzu tzw "Bieg narodowy". 
Progl'am przewiduje: przedbiegi <iXl00 
(sztafeta męSka) i 4X60 (sztafeta kobieca), 
bieg 100 m; poza tym odbędą się rzuty ku­
lą oraz zawody w siatkówkę i koszyków­
kę. O godz. 16.15 rozpocznie się "Bieg na­
rodowy na przełaj" na trasie 4 km 500 m. 
W finale odbęd1\: się biegi na trasie 100 m 
- 4XI00, 4X60 i szczypiorniak. Ostatni 
termin zgłoszeń zawodników upływa w so­
botę, dnia 30 bm. o godz. 12. 

cia układu zbiorowego dla WO~I11COW. 
Mimo uzyskania cz~ściowego porozu­
mienia je!"zcze na poprzednich konfe .. 
rencjach, wczorajsza narada nie dopro­
wadziła do podpisania układu i 7:osta­
la odroczona hez oznaczenia nowego 
terminu. 'Voźnice zwołali ponowne 
zebranie ogólne, na którnn maję. po­
wziąć uchwalr w sprawie clalsr.ej ak­
cji, przy cZ,\'m wobec zwiększenia robót 
w przedsiQbiorst\\'ach zapowiadaj~ pro­
klamowanie strajku. 

KRONIKA RADOMSKA 
B. policjant sfałszował ksiął.eczkę 

P. K. O. Przed Sądem Okręgo\\'~'m w 
Piotrkowie na sl'ó'ji ",.\-jaulo\\·Pj \V na­
domsku odpo\\'iatlał b. polic.iant Józef 
Jankowsld z Gorzkowic, o!'ka/'żonv o 
sfalszowanie książeczki P. K. O. '.Tan· 
kowski, mając na książec7.ce 10 zł,dopi­
sal jedynkę i w ten spofiób podwyższ~' ł 
swoje konto do 110 zł. S<1.d skazał Jan-

'kowskiC'l\'o na 6 mi!'sięc~' \\'IPr.Jenia. za­
wieszając mu wykonanie kary !la dwa 
lata. 

KRONIKA TOMASZOWA 
Wisielec w areszcie miejskim. \V a­

reszcie miejskim w Tomaszowie popelnił 
samobójstwo przez powieszenie się 31-let­
ni Roch Dziedr.ic z Łowicza, l,tóry był 
chwilowo aresztowany za kradzież. 

KRONII(A WARTY Zapisy do szkół powszechnych. Zapi-
Zebranie S. N. Zarząd obwodowy S. N. sy dzieci do szkół powszeChnych w To­
". . . maszowie rozpoczną się w dniu 5 maja 

w \'V~rcle za\yladamla swych członk?w, iż i trwać będą do 7 maja włącznie. Rodzi-
\~ d~,lU l maja o godz:, 9. r~.n?w sah "So- ce lub opielwllowie winni zgla ._ zać dzieci 
kola. pr.zy ul. k~t. Skali) nskl~go 10, od- w tym terminie \ye wszystkich kancela­
będZIe SIę zebral11e dla czł0!1kow S. N. z riaC'l! szkól powszechnych'. 
całego obwodl!' !tefel'a~ polJty<:zno-s:ospo- Piekarze nie honorują umowy zbioro­
darcz~ wygłOSI l;:lCl'?wnlk ol'gamza.cy)ny p. w.j. Na zl·hl'aniu czlonl.ów Stow. Cze­
Antom Ol:('.7:Yk~WSI{) .. SpJ·a~vy, Z\"':I8,z:me r.]lOdllil{ÓW Piekarskich omawiana byla 
uroezystosclaml trzecIomaJOwymI oraz Z sprawa niehonorowania urnow" zbiol'o­
poświęceniem sztandaru S. N. w dniu l;) wej przez więJ;;szość pracodawćów. Po­
mAja w Szac1ku. omówi kipl'ownik S. N. stanowiono w >;prawie tej ~wróeit si, do 
kola '''arta, p. Jan ~lqk0Iski. inspektora prac} . - • 

i w rezultacie wobec oporu fabrykanta. 
barOI1,a Reblera, jakO też wobec pod­
trz,'"mani.a stanowiska przez socjali­
styczn~'ch delegatów, broniących wła­
snych miejsc pracy, gdyż im w pierw­
sr.ym rzt;dzie zagrożono redukcjQ., kon­
ferellcja do porozumienia nie dopro­
wadziła i 'zgodnie z uchwałę. socjali­
stycznego związku strajk będzie kon-
tynuowany. _ 

"Cpór fabrykanta i komedia socjali­
stycznych pJ'O'.łod.vrów wytworzyła sy­
tuację Wl'ę~z tragiczną. Położenie ro­
botników u Reblel'a obecnie stało się 
po prostu rozpaczliwe. Pozostaję.cy w 
murach korzystają z pomocy czerwo­
nych związków, wiQl{szość jednak ro­
botników wY!ll'zeclaje swe ostatnie ko­
szule i naweŁ w wypadku gdyby socja­
liści odnieśli zwycięstwo robotnicy po­
zostaną na kilka lat zrujnowani mate­
rialnie, wskutek demagogii czerwo­
nych bonzów. 

Toteż wśród robotników panuje 
ogólne oburzenie na socjalistycznych 
prowodyrów, którzy wy"\'..-ołali zatarg 
a teraz s iQ już wycofują. Na strajku 
heblerowskim widać również wyraźnie, 
w jak tragicznym położeniu znajdzie 
się robotnik , gdy usłucha rad wysłan­
ników żydo\yskiego kapitału. 

Samobójstwo 
I~ ó d ź, 29. 4. - Dnia 28 bm. w u­

slępie przy ul. Śląskiej 5li popełnił sa­
mobójstwo przez powieszenie się na 
belce lokator tegoż domu, 58-letni Sta­
nislaw Okrój. Desperata znaleziono 
już nieżywego. Przyczyny samobój­
stwa nie ustalono. 

• 
MIGAWKllóDZKIE 

Ostatnio przed Sądem Grodzkim \V Ło­
dzi tocz~-ł się ciekawy proces prze ci" ko 
dwom dyrektorom OJ.;l'ęgowej Spółdzielni 
Mleczarskiej w Łodzi, osk&J'żonym o ... do­
lewanie wody do mleka. Ciekawszym jest 
fakt, iż. ohaj oskal ż.eni mieli pelne zaufa­
nie ówczesnego Stll1'03ty powiatu łódzkię­
go p. Makowskiego, 1,tól'y w czasie wyko­
nywania ,.mlecznych" kombinacy.' pr.zez 
swoich porl\\'łaclnych pelnił funkcj~ czyn­
nika u rzr. rlo\yC'go, Spl'll Iyującego kOIl trolę 
nad dział<llnością mleczarni. 

Tak się złożyło, że podwładni p, Ma­
ko\\'~kiell'o pO\\'Qrlrowali ... na ta 'wę oskar­
żonych i zu popełnione przestępstwa zo­
stali przez sąd ukarani a p. starosta został 
przeniesiony na równorzędne stanowit;ko 
do Kola 

* Xa ostatnim \Yaln~'m zebraniu Syndy­
katu Dziennikarzy Łódzkich dokonano wy­
bol'u no\Ycg'o zarządu, w skład któl'ego we­
szło aż dziewięciu Żydów, a mianuwicie: 
IIalhel'stat.lt ,.Adam", Fel'efram - "Bol"Id" 
,.Bel'll:JI'c1 '·, Szulman Jakub. Gelbart "Ste­
fan" , Szulman "Henryk". Gli.ick Szymon, 
Kału~z~' neJ' .. Stefan", Sapociliski "Stani­
sław", C:t1kieJ'-Cer~ki , . .Julhll1", oraz Pvlak 
Adam Drozdo\\'ski, pracujący w żyd ':, w­
ski ej .. HepulJ!ice". 

Xie;;tet ~-, w cza~ie. gdr wszrstkie zrze­
szenia dziennikarskie i nil'. tylko dzie.nni­
kal'-kie z entuzjazlUC'm stal'ają się pOlbyć 
Zrdów, w Syndykacie Dzienniku1"Z)' l..6.dz­
kich pozwolono im zagnieździ~ s:ę w ta­
k iej ilości, że aż... włosy dęba stają. 

* W łódzkiej prasie socjal-żydow,'-kiej o­
statnio nUl'obiono dużo alarmu z powvJu 
samobójstwa "polSkiego dziennikarza w 
" ·iedniu . Romana JIernit'zlia". Dla ścisło­
ści podajel1l~-. iż sa mobójca nie był pol­
skim dziennikarzem, lecz Żydem. noszą­
cym właściwe nazwisko Ru!J;n Hamer. 

Co za dziwny ten naród żydo\\' ki, na­
~\'et ta ki wypadek wykorzystuje d la s,,"o­
Ich celów propagancJow('h. okłamuj~\c 
przy tym polską opinię publiczną 

* 
Nasi "obywatele" \\'~'znania handlowe­

go są w ogóle niedOŚCignionymi mistrza­
mi w podszywanju się pod obce pió/ka. 
Drobny takt: Czytelnicy nasi zwracają 
nam uwagę. iź mocno reklamowane przy 
pomocy ulot!'];: i w prasie 7ydo\\'skiej fir­
my ,.StaIl11Hlt" ("P o I s k i e TOWUI'zvstwo 
dla handlu ratalnego w I.odzi. uJ. Ai. Ko­
ściuszki 17) orllZ "P o l s k a Porcelana"-­
są w 100 pct firmami żydowskimi! ' 

Grlyb): 1ylo pl'a wdą to, co mówią i pi­
szą ŻydZI, że sprzet.lawają taniej, dając je­
szcze przy tym lepszy od chrześcijan to­
w~r, !lie ukl'y\Vllliby się 110d szyldami pol­
;· loml. 

Powiedział ktoś: czegÓŻ chcecie od Ży­
rlÓ\\' .. l!d~·~ly nje oszukiwail, clawno hy po­
\I ~:~n~el::dl~ a llawet śladu by po nich do 
dz :::; JUt lllC hyło! O s a. 



Kwiecień 

3D 
Sobota 

Kaleadan nym..-kat. 
Sobota: Katarzyna Swie­

niellska 
Niedziela: Filip i Jakób 

Kalendarz j;łowłań~kł 
Sobota: Chwalis!awa 
Niedziela: Lubomir 

Słońca: wschód 4.25 
zachód 19.15 

Dłu~ość dda 14 g. ::>o min. 
Ks;ęłyca: wschód 1,.18, zachód 19·:'>7 

Faza: Nów o godz. 15 

ft~rel re~ak[ii i a~miDiltra[ii I tOdli 
Piotrkowska 91 

teL 173-55 
NOCNY DVttTR APTEK 

Noc,' dr.i.sichzei dyżul'uia apteki: Kon i S-b 
(Żyd) pl. Kot!cielny 8, I..ihn remza, Pomorska 12, 
"T8~ner i S-ka. l'iot!'kowsJa 61, ~ajflc?kiewicz i 
S-ka, żeromsJ;: i ego 31, OOl'czycki, Pr1:cjazd li9. 
EpsztRjn (Żyd), Piotrkowska 22;;, SZ)'Ill:tiISki, 
lJI'Z(l<lzalniana 75. 

TElEFONY 
po,otowle miejskie 102,911. 
Pogotowie P. C. K. 102-40, 
Pogotowie Ubezpieczalni 208,10. 
POICotow.e lekany ~hrześcijaD 111,111. 

TEATRY 
Teatr Polski - .. Kr6lowa przedmIeŚcIa". 
Teatr Kameralny - "Rewlzor". 
Teatr Popularn)' - "Intere! z Ameryką". 

KINA 
Capiłol - "Po wielkiej wojnie". 
Corso - "żóły Plr:tt", 
Ikar - "Życie uli!'y" i "M uia St'lart". 
Metro - "Ostatni alarm". 
Mimoza - .. 8am na ~amO> ; .,Zabilem". 
Oświatowc-Slotice - "Ogród Allacha" i "Jego 

złota rybka". 
I Palace - "La habanera". 
.' Przedwiośnie - "Szczegliwa trzynastka". t Rlalto - "PemjoJlarka". 

Stylowy _ "Książe X", 

KOMUNIKATY 
. Oltrz'~~llle. W związku Z rozpoczę­

cIem akcJI odszczurzania miasta oraz za­
kładaniem trutek na tel'enuch posesyj w 
Łodzi - Wydział Zdrowia Publicznego in­
formuje, ze na terenie 7, 10 i 12 komisaria­
tów Policji Państwowej założona została 
specjalnie silna trutka, zlożona. z fosforku 
C'ynku, Trutka la jest w wysokim stopniu 
niebezpieczna dla zwierząt domowych. 

Toteż w okrc.8ie czterech dni mieszkail­
cy wspomnianych terenów winni trzymać 
posmdane zwierzęta domowe na u\vięzi, 
by ustrzec je przed ewentualnym z·atru­
ciem. 

Szczepienie ospy ochronllef. ''''~'dzia ł 
Zdrowia Publicznego podaje do wiadomo­
ści, że doroczne szczepienie ospy ochron. 
llej odłJywać się będzie od lo\, ao ~1 maja rb. 
\ I ląeznie w godz. od 8 do 10 runo, z wy­
j.\tkiem punktu VI, w którym szc7.cpienia 
odb~'\\'ać się będą w godzinach od 15,30 
elo 17,;)0, 

Miejsca dokonywania szczepiel!: I-szy 
punkt - ul. Dwol'ska nr 10, II punkt -
ul. Przejazd m' 86, In punkt - ul. Że­
l'omsldego nr 4, IV punkt - ul. Koperni­
ka nr 19. V punkt - ul. Lubelska nr 7, 
VI punkt - ul. Hylmu nr 2/i. Spra,,'dza­
nie. czy ospa siQ I'l'zyjęla, odbędzie się w 
t~'chże punktach i godzinach od dnia 
23 maja do 11 czerwca rb. włącznie. 

Z 2YCIA ORGANIZACY.I 
Zabawa taneczna "Pracy Pols]de4". Za­

rząd Okręgowy Zjednoczenia. Za wodowego 
.,Praca Polsl,a" w Łodzi za" iadamia. 
\\'~z~'st kich czlonków, że w dniu 1 maja rb. 
o godz. 4 po pot. odbędzie się ltE'rha.tka 
taneczna. na którf\, z<lJlraszamr cr,łonków 
i sympatyków. 

KRONIKA MIEJSCOWA 
Wprowadzenie ustawy mleczarskiej. 

Izba Holnicza Łódzka wyjaśnia, że z dn. 1 
Illaja rb, nieofl\\'olnlnie \\·pro\\·tHlzu IV ży­
cic postanowienia ustawy lllleczaJ'skiej w 
i>lo~l1llkll rio pachtów dworskich i wiej­
skicll, krowiarni miejskich i sklepów 
sprr,edającrch mleko, pochoclzące z zakła­
dów niezaJ'cjesll'owanych. 

Sklepy nahiałowe i lwlonia!ne. zajmu­
jące i~ jed~'nje oclsfll'zedażą mleka i legi­
tymuj\\ce się :<wiaded\\'eDl pochOdzenia 
IlIleka, nie po(llell'ajll. działaniu u~tawy i 
nic mają obowiązku rejestrowania się w 
Izbie Holniczej. Świadectwa p.ochodzenia 
dla t?ch sklepów wydają zaklady mlt'cr.al'­
c7.arskie zarejestrowane. Holllic~', produ­
cenci mleka, zajmujący się handlem mle­
kiem. pochodzącym z własnej produkcji 
7. " 'Jasnego go;:.podal·stwa, "i Ilnl zaopa­
tl'zyć się w kArty rejestracyjne, które bez­
płatnie wydają urzędy gminne i okręgowe 
tOWArzystwa orgAnizacyj i kółek rolni­
czych w miastuch powiatowych woje\\'. 
łódzkiego. 

Zmiana nazw ulic w Lodzl. Dec~-zją 
o,tatniego posiedzenia kolpgium Illiejskie­
go szereg ulic na peryferiach miasta. nic 
p(,,,(adaj<j('ycll je;:.zcze nazwy. przemiano­
wano: ulicę mięrlz~' Bl'ze~kl\ i Sl101'lU\ '" 
(17.ielnic~· balucki('j nnz"'ano Czeremoską, 
111 icr: między Pogorlnf\ i Orze;;zko\\-ej -
nlicą Palmowa., między CZRl'toryskiego i 
Wapienną - ulicR. Zamo~'skieg'o, następ-
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Akademia ku czci Królowej Korony Polskiej 
Staraniem Stronnictwa Narodowego _ połączona z obchodem rocznicy Kon­

koło Lódź-Śródmieście, w poniedziałek stytucji 3 maja. 
dnia 2 maja o godz. 19 (7 wieczorem), 
Odbędzie się w sali Tow. Gimn. "Siła" 
przy ul. Głównej 17 uroczysta akade­
mia ku czci Królowej Korony Polskiej 

M. i. przemawiać będzie ks. dr Sma­
rzych. Wstęp bezpłatny dla wszystkiCh 
Polaków. 

Widłami zakłuł przeciwnika 
S({fl slw~al ~abójce. nn 2 lata 1l)ie.~ien;a ~ ~awies~enienl 

Ł ód Ź, 29. 4, - Między rodziną Ko- pobiegli Owczarl{owie z nożem i młot­
l'allskich a rodziną O\vczarków w dniu Idem. Z drugiej strony stanął Kopań-
7 września ub r. na Chojnach doszło sl{i z widiami. Doszło do bijatyki, w 
do krwawej bójki, której w~'nikiem której ciężko ugodzony widłami Sta­
była śmierć Stanisława Owczarka. Po- nisław Owczarek zmarł wkrótce w 
" 'odem tej tragicznej bójl,i były ciągle szpitalu. 
w~'mówki, czynione Stanii"ławowi 0\,,- Sprawcy krwawej bójki stanęli wczo­
czarkowi ze strony gospodyni domu raj przed Sądem Okręgowym w Łodzi, 
Anny Kopańskiej, która ciągle wyma- który uznał, że Michał l\opański prze­
wiała mu, że porzucił żonę, kroczył obronę konieczną. i skazał go 

Kr:.:tyrznego dnia doszło do gwal- za to na dwa lata więzienia z zawie­
towne) kłótni, .która przeniosła się na I szeniem wykonania ~ary na przecj~g 
liodworko, gdZIe czupurne kohict~' za- łat 5. Resztę oskarzonych sąd U1l1e­
C7. ęly sobie wyrywać wlosy. Na pomoc winnil. 

Skandaliczna szopka polityczna 
w "Europejskiej" 

Jak clluyo c~ynlłi1ci '1nial'oclajne tole)'olvać będą Żyda na sta­
nou';sku refe)'enta lU'aSOlvego st(u'ostwa'l 

L ód ź, 29, 4. - W łódzkiej kawiar- Protestujący stwierdzili publicznie 
ni "Europejskiej" od kilku dni wystę- wobec Żydów, że wypowiadają się zcle­
puje szopka polityczna, w której auto- q'dowanie jalw podchorążowie i ofi­
l'zy zdaniem szerol,iego ogółu polskie- cerowi e rezerwy przeciw niedopu­
go dopuszczają siQ obrazy armii przez szczalnrm wybrykom. 
uszcz~-ppli\\'e U\\'agi, sl<ierowane nie- 'Vobec tego rodzaju sytuacji zapy­
wątpliwie pod adresem naczelnego tujem~' miarodajne czynniki, jak długo 
wouza. jE:szcze tolerować będą występy szopki 

Uwagi te są. gorąco oklaskiwane w "Europejskiej"? 
przez ż~'dowską niemal w slu procen- Żądamy pociągnięcia do oopowie­
tach publiczność, a spotykają się z pro- Clzialności referenta. prasowego Staro­
testami ze strony obecnych Polaków, ~twa za sl<andaliczne ocenzurowanie 
Z powodu t~'ch złośliwych wycieczek tEkstu wiersz~-ków szopki. 
na jecln~'m z ostatnich występów szop- Spodziewamy się, że referent pra­
ki doszło do zajścia. Grupa obecnych sowy Ż~'d Erlich dostanie odpowiednie 
Ila sali Polaków zaprotei"towala prze- pouczenie, !{onselnvenc.ią tego poucze­
ciw wysoce nie\\'łaściw.\-m wierszykom. nia powinna b~'ć zmiana na stanow!­
gOc1z::!cym bezsprzecznie w osobę naj- sku urz\,dowego cenzora .. (L) 
wyższego dostojnika Armii Polskief 

"Dar Narodowy 3 Maja" 
Ł ód ź, 2.D. 4. - Dnia 3 i 8 maja rb, 

wyrusz::! na miasto zastQPY ludzi do­
brej \\'oli z puszkami, hroszurkami, na­
lepkami i chorągiewkami w celu do­
konania dorocznej zbiórki na "Dar Na­
redowy 3 Maja". \V dniach tych stoli­
ca pracy KaJ'oc1u Polskiego ma zadoku­
mentować. tak swoją współpracą jak 
i ofiarami choćby najdrohnicjszyrni, że 
akcja oświatowa, prowadzona prze7. 
Polską. Macien Szkolną na Kresach 
Wschodnich jest przez ogół mieszka!'l­
rów dostatecznie doceniana i że społe­
CZC11SbYo łóc1zk ie zdaje sobi e sprawę, 
iż t~'lko uświadomione Kresy "'schod-

na - ulicą Eełe!,toralną. mir;dz:v ~aruto­
wicza i \.o\Yo-Poiurlniowa, - ulicą gen. 
Juliana Sta.clde\\'icza. W dzielnicy ulicy 
Gdańskiej mi~dzy nad\yallską i Skorup­
ki - ulicą .\.. Tl'apsz~'. Dalei mianowano 
ulicę Grąbcze\\'skicgo, Kajako\\'ą, Zako­
pia 1\3ką, Beskirl3ką, J 'll'Cl1ly YViśll iowiec­
kiego, Wolyflska., Poelolską, Dubiellską, 
Tucholską, Kostopolską, Szewską i }Ola­
lal':;ką , 

1;licę Zawiszy przemiano\yano na Za­
\Visz~' Czarnego. Część u.J.icy Cieszyllskiej 
na ul. Paderewskiego. Czc:ść ulicy Pacłe­
rewskiego - Alejami Ilad Jasieniem. Uli­
cę św. Emilii nazwano ul. Ochotników 
" 'ojclluych oraz ul. dr. S, Kopci{lskie.go 
na ul. dl'. Skalskiego. Tutaj nadmienić 
należ~', że nic jest to ulira da\\'niej Za­
gajniko\\'a, przemianowana ostatnio na 
ul. dl', J(opciilskiego, lecz jedna z ulic na 
pen'feriach, kicclyś naz\\'ana ul. el 1', Kop­
Cillskiego. 

Nowa strefa przymusu kanalizacyjne­
go. Wohec oddania clo użytku publicz­
lIt'go no\\'ej seJ'ii kanaló\\'. pl'Z~'mllS ka­
lla I i:l.ac~·jnv l'ozcif\gnir;t y ;l,Qsta l nn nieru­
e!Lolłlości IW ulicach: Magi!ltl'ackil'j, Po­
lud n iowl'.i, Cl'gielniancj, Zagajll ikowl'.i. 
\Vien~bo\\'e.i. l\arulo\\'lcza, Tramwajowej,' 
PI'7ejuz<l, \\'orlnej, \V.\'.okicj, Ka\\'rot, 
Mieclzianrj, nok icińsl,iej, Pl'z ~ c1zaJnian<'j, 
FaJJrycznej, Wodnego Rynku, Emilii, Ki-

nie mogą być przedmurzem chrześci­
Jaóstwa i polskości. 

Aby dotrzeć do wszystkich mie­
.szkallców miasta Łodzi, Polska Ma­
cierz Szkolna utworzYła G dzielnico­
wych komitetów zbiól'kowych, a mia­
nowicie: I dziel. komitet zbiórki pod 
kierow, p. Jana Pawlickirgo w lokalu 
Stow, Właścicieli. Nieruchomości, Za­
wiszy nr 2; II. komitet pod kierowo p. 
<;':tanislawa Bartczaka w lokalu Stow. 
Dl'ohn~'ch Kupców, ul. Zgierska 56 (na­
hl cki R~-nek); III. kom itet pod k ierow. 
11, Stanisława Kaperskiego w lokalu 
Związku Hallerczyków, ul. Piotrkow-

lillskiego, T~' Jne.i, Ląko\wj. Andrzeja 
.Terz('!l'O. ";::pomniane ulice ohięte Sil. 
prz~'muscll1 ka na I izar~'jnnn bl'!ui to na 
cła łsz~'ch odcinkach, bądź też w ca!ośrl. 
" 'Iaściciele domów w nO\\'ej strefie obo­
wiązani Sl\ u,:;kutecznić pl'7.ylączenia l,n· 
naJizacyjne cło sieci kanałów mieiskich w 
terminie do dnia 30 marca 1939 r. 

Akcja robotników wykoJiczalni. Osta t­
nio w w~'kOlkzalniach, szczeRólnie zaroh­
kowych, stwiel'dlwno obniżanie plac 1'0-
hGtnicz~'cJl przcz stosowanie bezpośrednio 
niższych stawek tal'yfowych. \V związl,u 
z tym odbyło sie zebl'Unie robotników i 
postanowiono w mięclzyzwiązkowej komi­
sji opracować poprawki do taryfy plac i 
orlnogne wyjnśnienia, hy Srl':1\\'ę calkowi­
cie llIl0l'mo\\'ać i nic clopugcić w dałBzym 
ciągu do wyzysku robotnil,ów pl'lez ob­
niżanie plac. \V sprawie tej wystosowa­
ne zostały odnośne wnioski clo Inspektora 
Pracy i zwia,zków przemysłowyCh. 

Pobór podatku od psów. Zarząd m. 
J.odzi pl'z:vst~\pit do pvboru podatku od 
psów. StoPfl podatkowa ocl psów na terc­
nie Łodzi wynosi w zależności od strefy: 
8, 15 i 25 zł, płatn~rch w dwóch ratach 
póll'ocznycll IV l(\vietniu i listopadzie. -
Posiadacze psów, którzy psa sprzedadzą 
w pierwszym pólroczu, musza zawiado­
mić wydzial podall<:owy najpóźniej df) 
(lnia 15 lipca. Płatnicy, którzy nabywail\ 
psy przed 30 czel'\vca, opłacają podatl'k 

~ka. 102 a; IV. komitet pod kierowo p .. 
Jana Dobrowolskiego w lokalu Zrze­
~zenia Drobnych Kupców, ul. Piotr~ 
kawska 101; V. komitet pod kierowo 
p , Jana łlIachnikowskiego w lokalu 
Stowarzyszenia \Vłaścicieli Nierucho­
mości. ul. Rzgowska 48/50; VI. komitet 
pod kierowo p. Józefa Hermil'lskiego w 
l ·~kalu Stow. Właścicieli Nieruchomo­
~ci, ul. Kątna 24. 

Właścicielka aomu schadzek 
skazana na 3. lata więzienia 
Ł Ód ź, 29. 4. - Przed Sądem Okrę­

gowym w Łodzi odpowiadała 22-letnia 
Janina Karrnańska. Rozprawa odbyła 
się przy drzwiach zamkniQtych. l(ar­
mańska prowadziła do listopada 1937 
w Radogoszczu dom schadzek, zwabia­
ła tam nieletnie dziewczęta do lat 16, 
nakłaniała do nierządu i z tego proce­
deru czerpała zyski dla siehie. Sąd po 
rozpoznaniu sprawy skazał Janinę 
Kal'mańską na 3 lata więzienia i 200 zł 
grzywny z pozbawieniem praw na 5 lat. 
Równocześnie na wniosek prokuratora 
zarządzono dochodzenie przeciw dwom 
świadkom: 'Vandzie TIzeiniewskiej i 
Reginie Obreda, które na rozprawie 
zmieniły zeznania i fałszywie tłuma­
czyły oskarżoną. 

Rozprawa sądowa u łoża 
obłożnie chorej 

Ł ó d ź, 29. 4. - Na 30 bm, zapowie­
dziana została niecodzienna rozprawa 
są.dowa w mieszkaniu podsądnej, Pro­
ces miał się odbyć w mieszkaniu aku­
szerki Bolesławy TIogowskiej przy ul. 
Brzez illSk i ej 24. 

Rogowslm, oskarżona onielegalny 
zabieg akuszeryjny, na skutek obłożnej 
choroby nie mogła siQ w kilku termi­
nach stawić do sądu i wobec tego w~-­
znaczono rozprawę w jej mieszl\aniu, 
gdzie miał się udać komplet sędziow­
ski, prokurator, biegli i świadkowie. 
Rozprawa została odwołana i odbędzie 
~ię w terminie późniejszym. 

żyd kradł w bóźnicy 
Ł ó d ź, 29. 4. - W żydowskim do­

mu modlitwy przy ul. Piłsudskiego 56 
zatrzymano na kradzieży przyborów 
rytualnych Żyda NutQ Horyniaka 
(Ozorkowska 11). 

Horyniaka osadzono W więzieniu. 

Proces o zarzut , 
denuncjatorstwa 

Ł ó d ź, 29. 4. ,V dniu wczorajszym. 
w wydziale odwoławczym Sądu Okrę­
go,,'ego w Łodzi miała się odbyć roz­
pl'a,,'a z oskarżenia urzędnika m . Zgie­
rza Anzelma Dynowskiego przeciwko 
wiceburmistrzowi Zajączkowskiemu, 
d"'om ławnikom i 10 radnym frakcr,i 
StroJ1lJictwa Narodowego, PPS i nie­
mieckiej. 

Przeciwko Dynowskiemu i drugie­
mu urzędnikowi podniesiono public7.­
nie zarzut denuncjatorstwa, czym po­
c7uli się obrażeni i wnieśli skargę do 
Sądu 'Groc!zkiego w Zgierzu, gdzie o­
!;'l,al'żoI1YCh uniewinniono stwieruza­
iąc !'-Ilus'zność zarzutu, Kolega Dyno"'­
skiN!'O nie odwołił si(', 

Odwolanie D~- IlO\\' kiego nic zostało 
rozpatrzoIle i sprawę odroczono. 

LAl_C 

7.a cal" rok. oczywiście pienn;zą ratę w 
t<'I'm i n'i(' późniejszym. 

Xa właścicielach domów (arllllinislra­
tC>I'a cJ l) ciąży ohowiązek za \\ iaclomieniA 
\\ ~'dziulu podatkowego o nabyciu pS.1 
PI'Zf'1: lokatorów. 

Kcntro]a wytwórni wody sodowej. -
'Vladze sanitarne zarzą<1r.iły kontl'o!p' 
\"szw;tldch wytw6rl1i wó<1 gazo\\ \,('h. 

maj~\cą na cełu zbadanie. czy llrz<\cl7.cnia 
t\'l'h \\'\'(\\'órni utl'Znnallc"l'! w stanie 
o·dpowh~dnim. tudzi~ż cz~' syfon~' mrta­
Jowe są pobielone, gdyż zaniedbanie tcg'o 
powoduje wytwarzanie się w wodzie !"u­
dC\\'ej trujących zwiQz],:ów miedzi. sźko­
dłiwych dla zdrowia luclzJ\irgo. \\' inni 
w~'krocze{l pociągnięci zostaną clo olI po­
wiedzialności karnej. 

Strach ma wielkie oczy. Pinlms No­
wicki (Legionów 3U) "mial \yielkie ZITJHI'· 
twirnie z powodu w~'stąpirl1 kOlJkurcnta 
han<llo\Ve~o Izraela Żurawia. ])o~:do flo 
tego, że 23 bm. wieczol'l'm .,tal'li się ob:1j 
na ulicy, gdy .iuż antagonizm rozpalił "iQ 
do białości. 'owicl<i uderzYł },onkul'en­
t.a. a potem wyciągnął re\\'o IIH I' i strzelit. 
~ul'aw był nn tyle od\\'ażny, iż nic zrl11-
ellat, lecz w!,l,askielll zaalarmował policję. 
ratując się ucieczklt. Tlr\\'olwcl'crn oka­
zał się zgola nies;;;koclli\\'y strllszak l\'it'­
mniej Pinkusa 'o \\'ickiego poci:1gni,;to 
do odpO\l'iedzialności kumci i Sluroi:il\\'o 
skazało go na 30 zł grzy \Yn)'. 

Prenumerata mlMi~e fl w,daJI t,cod!'i0w,O). I odbiorem w arentTU'acll lU5 II. zali Centrala PomlJl. tw. Huola '10. P. ]t o POIIIlad aoo lit Tel.foDY eentr&Jl' 40-72 lł-i6. 
odn~. do dOlllu odpoWJ"rua doDłlta, NI pOCltach ł a IlatononÓw as-01 44.at .- Zł. u a.. --=.... '11 ni-'> 'lel I I " . 

O d Ok młeei~!. ZoN sł. kwartalnie 'l.-. POCStl 11I'I,lmllj, IImOwlenia trUtO • • .. ·1- _. po lO""''' 01'&1 ~ oouZ łI.'W "ta: 40-7~. 14-76. 83,07, 
rę OWDI a nJ e w,dlń t, nt.owo (be! pon"li~rk:()we o). - Pod olluh w Pol.c. . Reda.ktor odpOW!4Id.z1a1nr Jl.ft Pluat. Poznłrua. Za w:ad()m~cl I artykuły s m . 

• _ fil mi_iecml. N~lll.d,ł eseIOllk!:, ff:ukarn" PoI.kl. Sr.ćl\lI A~c,jna. Potmad. Iw. Ma.rc;n ~ odpowladl Wlad,..law .M1el." L6dt, Piotrkowska Ił!. - Za oilonema i reJd my: Anton.. 
lO, Rekop'eów n~zamówlOn,eb r8(j.~ej. ni. Iwraea.. LMruewie& II POIIIIanla. . 
W ruie "7padk6", .POwodowanych ail. wn. ... Pr'IMft6d w ulrl~dal" wdkó" ltll .. wYdswructw/\ nie odPOWisda II clMłlr~. pwlIIIL • atioIMncl ni. md. 1)1'.". iłomlll'atM 11-141 n!&doetlU"- j' 
W I cwnyeh numerÓw Ind o<Iullo3owanła. 
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Nagłówkowe słowo (tłusto) 15 groszy, ·katd. 
dalsze słowo 10 groszy, 5 liczb = jedno \!Iłowo, 
i, w, z, a - kaMe stanowi 1 słowo. Jedno ogło-
szenie nie może przekraczać 100 słów, w tym 

5 nagłówkowych. 

Smaczna 

zupa Krakowska 
20 innych smo1ców %UP KNORR 

zadowoli najwybred niejsze 
podniebienie. 

01łF,DOWN'lK, nfei11!ie11l, dnia I maja 1938 ... !'lumer t~ 

OGŁOSZENIA DROBNE 
OglosHlłla .'rH drobnych: t-lamowy mnlmen 3t f1'OftJ. 

Kolonialka 
maglem, mies.zkanioem. pe./tnym 
bi'llg"u. cen·trum miasta Gn.iemna. 
OkaZY1lloie. powód wl'ja'w. Si· 
~·i8!1;. Gnie-zrno. Ch robrego 27. 

~ 10348 

Gospodarstwo 
ro blloraczatrpj. ląka. torf. :r:al:l'll­
rlowania .inwentarz. kompletne. 
t3000. w'platy l .) 000. Si.wiak.­
Gl1iezno Chrohl'l'.zl) ~. 

~ 111 3419 

Dzierżawa 
gospooars-twa 4<2 morgi pod Po­
znaniem. zabudowania .. ~wenrta­
r-ze tywe. martwe, obJęCl.e. 3 000 
RlJotkowski. PoznaJi.. PólWlejska 5 

zd 26 084 

Gospodarstwo 
gościńcem 24 morgowe. sal., ~­
szerne zabudowania. wieś loośClel- . 
na. inwentarze kompletne .5 ;roo,--:: 
Rutkowski. Pnznali. PółwIeJska" 

zd 26 (}S3 

W.10. MAJĄTKI .. Gospodarstwo. la. _________ 55 pszennej jednym plame mil.-
sywne zabudowania 12000.-

Znak otert,. napnykład: I 18923, D 2745, d 1700 
i l d. .. 1 słowo. 

Drobn. ogłolZenla 'tV dni powszednie pnyjmuJ. 
Ił. do godl. 10,30, w soboty I dni ~~edśwfą-

teczn. przyjmuje sil) do godz. 9 O. 

~6~; 
Ell KSI R ~ P'RO'SZEKj-' PASTA: :' 

._ .. ' . :'. .;' .' • . ::" .. -,'~" 'ł",-:' • . 

. ______ .~D ,OZEBO'W.>~ '. 
• ,,' f, : ...... _,... '. , 

.' . .... ..: ... ". :.:.:. 

R. Barcikowski S. A. Poznań 

! 

• 
Zupy K N O R R zawieroia nafu­
rolne produkfy, bez chemicznych 
dodatków. 

80 WPI9t:v 8000.- PlUIkiewicz. 1'0- Konserwator Fornal 
lIicmia pszerin~-żytnia od Niem- znań. 'Wielkie Guhary ' 42. do lodów. doOlbrnn stan ie kJupię. lub ręC1Jniak dwoma zaciętnlka.-
Cli. .. zaburlSHvame masywn~. be~ zd 26 044 Z,g-lo9Zenia A,gerutnJ,ra Ored own l- mi. pracowity. sumienny. znają-
ellugu 12,)00.- Szymala. wrze!!- kil. JarociIII N 10515 cy rymal'6two szuka· posady. -
nia. Miloslawska 2. N 10 361 Gospodarstwo. " .. Oferty Orędownik . Poznań 

P t 
1~6 mó r!l' zioll1'i prozy PoZ'tlam'll 1L18. DZIER2A WY • zd 25991 

P 4410-K. 945 _ ryw~ ne . . Tnl\YE'<n ta rze '\(Ol1llpletllle. \\1P'I~ty _ I[ . 
iiijiliii~~~iiiiiiiiiiiiiiiiiii~iii7--"----;~=:i:::---- 10 mórg p.szenmeJ PI"LY mIeścI e. 0\15000. Ce,,'ha P02l!lań. pl ac 1\ 0' 2'i'.WOLNE MIEJ3CA 
.. .., Sprzedam za'budowani,a_ masYwne. bpz ,dllu- ~"om1('j"ki ' 5. . zd 261S4 Piekarni 
- L D-JMY .P.!\RCELE. waJ'6nat stolarski z na=ldlliami. ~~~aG};łDo\~~k~z,mal~ ~orM5 szukam w ązie~awę w dlltej 
... ----------- IAdres wskaże Oredowni1k, Po- Gospodarstwo przemy~loweJ wIosce. ewen.tL, ma- Panien~ak' 

D 
zn ń zd 26 013 b h P . lem m13steczku naJchetrueJ od potrzebna 1. 5. do ple aT'!\J, POW. 

om I a Prywatne 6S urn czam' c przy o~nO~~1U· gosporiarza. miedzy Toruniem. szamotulsk i.. pensja 15.- m~e-
nowobudowany. pelnomOrgowym.! A 25. ziemia pszenna. żytnia. ubu- d?l)r7.te z1f~08odarft~~~l~ki p-;' Bydgoszczą a Gnieznem. Zg/osze- sięczn i e. calko\\:ite u ŁrzymaJlle. 
pierwszorzędnYm ogrodem 10000 parat - dowania inwentarze bez dlugu. \\ P ~ Yp t'- 1- o 2' nia do Orędownika. Poznań pod Oferty Orędownik. Po=ul 
wplaty według ugody spr~dam. powiększeń Leica. kondcnsowym cena 4500.- Szymala. Wrześl1,;a. znano ocz oW

d
'a

26 
9~O - • zd 25511 zd 25 518 

Nowak. Poznań, Swięty Marcin '2() z! 6prz;edam. Oferty Orędow- Milos!awska 2. N 10 363 Z ~\10 
22. zd 25 950 nlik. Poznań zd 2.3 944 

Parcele 
prZJ' dworcu z lasem sprzedam. 
Borowski. Łęczyca. poczta .Pu-
6zczykowo. zd 25 891 

Dom 

40 
peze<!1ma. zabu-do\\·Rnoi.e masywne. 
dobre kOffi'Plelne inwentarze. bez 
drug-u Cena 9000. - Szyqnala . 
Września. Mi'losla,\'S'ka 2. 

N 10364 
Cebulę 

marchew. selerę kupuje każrla 
ilość. Oferty OI'Nlownik, Poznań 

zd 26017 
l1!>WJ. czte,roubikl\crjny .. 4 m~r- Mechaniczny Prywatne 
lOt P szen n.!lJ, staCJ1. kOŚCiele. Po- t . ó 33 morgi ziemia pszenna. dobre K f 
mania 3 ~ - wplaty ugodowo. warszta.. reperacYJnY row~r ~v zabudowania h~!>; dlugu inwen- U ę 
Bartkowia'k.' Dopiewo. Poznań urząd~~R}emZl cel\VU'fk ~ora'fJa_ tarzami cen'a 6500.- Szymala. b~" pod,,:ozia do odwiezieniakloa-

zd25754 cen~ K'-;- t' . SOJ °2'S l. o 'Vrzcśnla. MilMla\\~ka. kaw kllPI~. Qfl'rly Oredowmk 
ma. Wla ~d ł6109 . N 10 3G2 Poznań za 2" 409 

Dom 
chlewy. stodółka masywne. 
lIady. 6 Ulórg 'pszennej, 
miasta .. 400,- BartkowIak. 
Jliewo. Poznań. zd 25 

Korzystnie 
IIPrzeds.m nowy dom 
karuowy 'po 3 ubikacje. 
Jet,-ce 15000.- Oferty 
nik. POE>nań zd 26 060 

Willkę 
nową osiem ubikacrj 
znarua wydzierżaw l e 
nie. nieruchomość. 
'Voitkowski. Pozn 
II - 2. 

Inieres 
wyrob6w miesnych, mięsa 1'0-
znaniu bezkonkurencyjny z powo­
du wyja7.du tanio sprzedam. 
Oferty Orędownik. Pozna:ń 

7'.0 26 167 

CukIerenka 
sprzedaż pieczrwa. dohry punkt 
mieszkanfe 3000.- obrót mie­
sięcznie. objęcie majątku ~prze­
dam. Oferty Ore(lownik. Poznal; 

zd 26196 

Gospodarstwo 
10 mórg p.'<'1.en,n~j. m i eSci~. pry· 
wat.ne. Lw6wku. 6P1'Z~dam. Rt. 
DE>:'Il,bała. 'Lw'Ówek. po\\'. Nowo· 
tomY6ki. OPIIIMl i('1ka 293. 

N 1'0517 

Kolonialkę 

OBLICZ 
ile wydaiesz na obuwie. ~ral!lwaj i ,kolei.a przekonas~ 
SIę, że Jednak rower Jest na]tanszym SI odklem lokomocJl 

ROWERY 
W każdej cenie z uczciwa gwarancją ' 

~OLECA. ZNANY OD DZIES~-4TEK LAT 

Resztówka Przyjmę 
s1:omeśćdziesią.tmorgowa pi~- ~llldm~a kJrawi!!CkJiego, ~ 
szorz~(lne zahudowania. in.we'll- lileorws:ror~.ną srhle oa •. dQbr& 
tarze blisko Poznania w!u«C'iC'iela. m i arową P'l'ace (marynąl"kii. pIla­
obj~cle 6000.- Nowak. Poznali. t;'zczę~. mogącego cześciorw~ ,..a-
św Marcin 22 zd 26 054 &tI1!PIC S'Lefa - od zara1l .. -"Iran-
. .. cis-zek Mazur, JasIo. 3 Maja. 

fi 108M 
340 

psz('n,nych kODl.{lletni~. inwenta- POTtiera 
rzaml. zapasa,rlll, uroczo polo!"o- I"a wa}era na sezon letari, LetJM­
ne. 871>sa. ObJ~Cle 21000.- _Ko- s-ko 50 zl kaucji 0"Zrjm.i.e ~ąm­
st "!lckl. Poznano Pocztowa 21'1 6--:: kowiak. Janokowo Dol/M, Gt'uiel1J!lO_ 
m. 2. zrl 62 I . N 1\1 001 

1[.=2.,. __ N •.• A.U.K,_A ___ ,:a stalą pn\edsl~f:S~wie .zbołJowem 
• oddam wra7J ffi[6SZkamem za n-

N auczyciel dziel~niem. pożyc~ki 3000.- za-
• • > -.. hezPleczemem hipotecznym. 

zam lenl , o:<mlokla,sqwkę nowocze- Oferty Orędownik . Poznań 
S ilą na \,Insku. mlP.Jsce zdrowotne 7Jd 26172 
na szko,e ze !JtacJą kolęJow1\ w 
pnzna fl , kim. Grze~iek. Hogul'zn­
wice. poczta Rybn ik. zd 2;) 841 

K2t'SZutr!OSADy:Ii 

llt;ro~7"nta do 80 s/6w dla poszu­
kujących Dosad, w tej rubryce 
ubliczsmy DO jerfnp; trzecie; cenie 

Poszukuję 
o!>Oby zam~oef:'Zkale na prO'WJnc:ii 
go tówka do 200.- zl do ~-ut>O­
wa !l,ia ma6'!a i jaj. OferClle nll­
!f'.ży podać jakie i,]ości można 
«kupić i jakie QheOlNe ceny ryn­
kowe dan('j mi'E'j'3<COwośoi. Ofer­
t~- Oreodo wni'k. Poznań "a 26 204 Poszukuję 

"WIS1Pó1m~ka do wrroilu ~~!I:'/:I" na 
duża skale. C",gie].n i·a PlLrowa. 
Zg!,oszem ia do Oredown·i·ka. Po­

pros'Peon!i!l-""l. kl,i'llnte!a got6w'ko- ag 108-~-i FrW"71"erski 
,"a. nlehl'1rw~d ul.icy Gd)"ni. l11ie- ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ J'~ 1lkall·icm. tanio &przerlam. Raj- ·t j ."'il"i/łn dOmO·ł.t'n p-omoon;.k mlodSlzy . relaz.kO'W!I --

drobnych. 

znań Zld 26216 
o-v."~ki. Gd')mia 6. Rzemipślni('lZu _ doulacia TH,tl7Jeohny. Stan'16law 

W Ó 200. ~ 103'2(; Dzierżawa Żelazo Parthum.. Ryl('zy'wól. Rynek. 
1 b sp lnik r<>sztówki 600 n;orgowcj. ziĘ'mi ui)'tkov.e łom . metaie inne ku- Dziewczvna ______ N_T_l_11_51_6 ____ ~ 
u ~pólnjczkll. z.2 000-2 500,:- Piekarnię hurnez.and. w!aśric i ela. konblple~- " UJ'

D 
Płaco nnj'wrtsze ceny _ lle7-oiwn pos.zukuje ~a<iy do 

z! moze SIl) zg!OSIĆ. fachov.-osć d b . k I1n)) Z) WYD!. mal·twym. o jęrle >' " , . ..tars<z<"zo pUlis.twa Joub samotnej 
nie koni-eczna Oferty Orędow- o T'1le. pr.osperuJtlcll prz)" nn,-.u 30000.- Rutkowski. Poznań. PÓ!- Ko<C"iań<,ki. Poznań Polna 30. - osobr prz,' jmiĘ' posade ; b<"7. "'pa. 
nik. Poznań żd 26 296 ~~I:~~leTt~~~~~~?rl obt~'i:;f wiej~ka 5. zd 26 Og6 Telefon 6:}-'j9. w 2'2 62~ nia. Oferty Oredo-wnik. POl!'Jnań ====_.:..--_______ _ 
lir&. O~ENV'I li ki - SlIod°MWaa'j<atek N 10513 zd 26 2-J6 

_ Co A Y trzr~tamo~~~.~~~~t~ 30000,- 1 Kupię h) Inni PODŁOG~ 
Ak k 310 lYuraczanej na Kujav.'ach r<"s?Jtówka 164 m~m(owa wplaty rury 3 . . 4. :5 lub 6 calowe s:: a 1.0 W e I azbestowo. ksyloltłowe 
.. uszer ~ . przy m i Ę'~eie. pel'ne 2lapasy. wp!a- 98000-- wl"le 111 n 'I' ('h poleca. k t! 7, I . Orędownik • 

wdowa WYJdZIe z!l mąz. panowie ty 60 000. Si,wiak, G rui.eZ'l1o. Chrl)- Rutkowski. Poznal;. Pólwiejska 5
1

1 '0 O," e. ?': .o.:<zel11a . EkspedIentka są zupelnie bez szpar, cieple, 

4~W na s~nowmku. ~tały s~~ l~r~e~g~O~2~7.~~~~~~~N~'~10~~~7~~~~~~;~~2~6~0~&~5~~~~~~p~0~zr~la~I~liz~(~1;-~a~D~13~~~~~~~ z b~nb ~~en~rz~! ~0~~~jheZPiec~e ~d ~q~dem Og~~, chetny <;haraktPr. Szczeg610we ~zuka posady In ć mo~e. Ila v. Y_ grzrbn i wilgOCI elastyczne hl-
oferty Orędownik. Poznań jazd. OfPrty Or~rio\\'ll1k. Poznan . '-. . ' 'I'. ~ ~II'W. 

zd 25 G49 zd 26 :)24 Vlenlcr;ne, mewraz l'v. e n~ . ~ 
• .< l zmianę temperatury, zupelme 

Panna 
łat Hl. Jm-s\\"'cowa. &?JUk.a pan.a do 
lat 25. z gotóv.·'ką od 2000 na wy­
Ikończenioe huor/ owr.i. o'iemek nie'\\-Y­
IkJlrozon y. O feorty O ręd~wll!ilk. Po­
arn.ań .."d 20 1-48 

Panna 
Pl'ZY'8tojlIla. pos i adając a 'l;8:P'T0IWa.­
doJona 'D<ie.kamioę. s.k1ladem ko-Io­
lIlia1mym.. ~Ulka męQ;a. pieoka.rza. 
'Wlielkm 00. 7,g>lof'Zen·ia 0l'll'd'OW­
lI1oik. Por.n a 1~ N 1() 51\! 

Kawaler 
łat 32, 1200 zl t;q;u,ka WIlY li ma· 
łym gosrpodamtwem. PowaŻTle 
oferiy O~d(>w'Tli,k. GnJ.e7.no 11'/2~. 

N 103S() 

Reprezentacjll 
Motocyklł 

• 

Phiinomen 
• \Vulgum 

Hecker 
Triumph 
motorem 

Sachsa 
Iłwiat/o elektryczne. RejestFa-
ej, iak rower tanio sprzedaj. 

WuJ. Gum 
P<m1a1l.. Wielkie \TarbaJ'7 łl 

FI" 3865/6-133/4 

Piekarnię 
dobrze prosperującą p~zy rynku 
w mieście PQwia.towym tanio 
sprzedam. Tarnogrodzki. Oborni­
ki. Sądowa 6. zd 25 513 

Restaurację 
sprzedam tanio w dobrym poło­
zeniu. Oferty Oredown:ik. Pt.-
~ń_z_d _.26 022:. _____ ~_ 

Pracownię 
obuwia rlobne za'Pl'Owadzona 
~rzeda.m.. Adres Orędownik. 
l'o:rnań zd 26 014 

. PROPONUJEMY 
.. LAMPOWICZOM 

24,00 Frankfurt i S:r.tntgart -
1-\ oncert orko Wiedeń - Muz. 
rozrywkowa. 

OGÓLNO,eOLSKIE 15,30 Florenda - ,.Simon Boc­
canegra" Op. Verdiego. 16,00 Ber-
Im - Konc. rozrywkowy. 17,15 Niedziela, 1 maja. 
Mediolan - Koncert Bym!. (Bach 8,00 :ludycja pordnna: 9.00 mu-
Brnhms). 18,00 Kiinigswush. - k 1 kk l t 920 t 

wesola Audycja w oprac. 'V. Bu­
dZ)'li~kiego (ze Lwow3); 22.00 
najpie-kn il'jsze p i eśni Stanil'lawa 
)'lonill"zki. 'Yrkonawcy; Irena 
Gac1d,ka-Żelechowska. Ada Wi­
to\\',kn -K . 1l1i1i,ka i Tarleu~z 1,u­
cznj; 22.30 Lui.gi Bocchf'rini: 
kw·intet.; 22,00 os t atnie w' iadomo­
Sci. 

. KRJ\ OWE ' . 
'l ńlodl'c POPlilame. Droitwieh _ zy -a e " a - P Y y;, ransm. 
n < Z odpustu św. Wedcipcha w Gnie­
Muz. leklka. Lilie - Koncert orko li.nie. Sumę pon!yfi,kalną celebro-
18,30 Praga - - Kwartet As-d'llr wać benz:ie .T. Em. ks. kl\rdYDlal 
Dworzaka. Sottem! - MU7Jyka dr AuguS>t Hlonrl. Ka1l,mie wy- Katowice - 6,15 audycja. po­
organo-wa. 18,40 Tolo"a - MU7J. g",os.i ks. Pawel lliński. Nabożeń- raMa; 9.00 m'lzyka lemka - p'ly­
operetkowa. 19,00 Bruk!,ela fi. stwo p(}przed~ rep(}rt ~ż: 11.30 ty; 13,00 .. Recytacja '" zespol~ - ~~IlZ. lekka. 19,30 RadIO.- BO-, transm. z otwarcia XVII Miedzy- teatralnym" - pogadanka; 15.45 
ma~la - Kon~ert z udz. solistów. n~ro(lowych Targ6w Poznatlskich .Spóldzielczość jednynn ze źródeł 
SofIa - ReCItal skrzY'Pc. 19,45 11,57 srgna! czasu; 12,03 poranek dobrobyt'll - poganankn: 15,00 
Florencja - Kone. ka1lleraln:O::,srmronic~y (z Wilna); 13,00 prze- .. Co słychać na Sla5oku"? 19,~0 
20,00 BerOllloell1lter - .. Oberon I gllld kulturalny; 13,10 .. Kam ień w koncert sl)1i~tów. \Vy.konawcy: 
op. Webera. Franktąrt - Kon- polu" _ nowela Adolfa Fier1i (z .!anina Bener - harfa. Woiciech 
cert orko z udz. chóru I. sol. (lIaen- Katowic); 13,30 muzyka obiado- Smyk - ob6j; :!O,OO "W roied7Jiele 
deI: Bach. Mozart. Reme.cke, Cor- wa (~ Katowic): 14,45 audycja przy żelaźnioku" - nudycia po­
neollu.s). Sottens - R.ecltal fort. r!la wsi: 1. pnegląd ry·n1;ów. 2. godna; 20,30 wiadomośoi !l1>Qrto­
Lyon. - Kone. sohsŁów. 20.15 Muzyka _ płyty, 3 ... Dla kav.·a!- we (lokltIM); 20,33 prosrram na 
Rl'lItlslawll - Mą.z. salonowa. ka chleb8 _ oświaty potrzeba" jutro: 23,00 walce i marsze - no-
20,30 Radio • Par!s ~ K()ncerŁ _ obr:lzek słuchowiskowy (z Po- waści - płyty. 
SYl)lf. (Ro1l$!!el. Liszt. DełmMy. znani~), 4. "Przy budowie domu Kraków -ll,OO muz~a lekkll. ­
Sa,rnt - Seans). Sztokholm. - K<m- gospodyni ma g! os " - pogadan- rrl t . 1300 K 'k MI! tycz_ 
cert ork .. R,.,. - MelodIe op.,ęro- ka; 15,45 .. Ws1lYstkiego 1>0 trochu" ni yj{ra,kov.';;:"· ~orA·J1 i:Schle 
we Ve;rdlego. 2~,00 ~~m - Kon- _ audycja dla dzieci; 16.05 reci- ziemie Hiszp;nii'" _ 'f~ietOO1' 
cF·ert fllh. lberIUi.ekB

1e.J kDn-. WR · t.al s-krzypeo~y Ryszards Odno- 1600 wiadomości bieżące; 19,40 
urtwaenlner (rue neor. . posowa; 16,49 "Amer - ponury odcz tanie programu na d' \ 

Strauss). MedlOlall - .. Tancerka t'ień Sahary - opowieśl! m6wio- { 1945 C li<k s~'lJ­
-"'anny Eissler" ept. J. Stullssa. na Konstantego ;"odko Narkie- ~l~. ęp~y~er; k~m~~a Rns"i -
21,05 LondTIl - Koncert orko wicza: 11,00 podwieczorek przy ~.. (- k Ó • "'I t)· .... ·3~ 
"115 P a D k f'k f . T . . aJ' h nl e~o ~ E r Cle z v Y , MI, .. ~ • r ga - wona, a~ !Tm . mI ro OTll~. r.ansmlSJa z s .1 0- lr.kalne wiadomoo1e; sportowe; 
c-moll. Bruksela fr. - Konce-rt tel u .. Brlbqtol. 'V przerw~e o 23,00 .. Pll'ta za p/y ta ... " - mll­
symf. z ud.z. 8<>1. 21,30 Strasburg godz. 18,0 koncert rozrywkowy zyka tan~czna 
-- Muz. kame.ralnn. %1,50 Droit- w wykonaniu Oktetu 'Vi11ie Wal- _ . 
wich - Recital fort .• T. Rofman- kera. Transmisja z Londynu; 19.00 Łódź - 9,00 ml1ZYKa leiclta -
Ila. 2Z,00 Sofia - Muz. lekka. premiera słuchowiska pt ... 'Ve- plyty; 13,00 p'ogadanka pt ... O 
22,30 LuksemburJr - Koncert zel" na~isal Władysław Pr()Cheor; pracy reżysera' - wyglosi WIll­
ork .. H,50 Hilversum II - 8ym- 19,40 ,.S!ynni wirtu~i" Uly La- dy.shw KraSllowiecki: 15,46 au­
fonia Dworzaka ,.Z Nowego Swia- ~kine - harfa, Marce-l Moy<se - drcja dla d7Jieci; 19.40 poradnik 
ta". 23,00 Berlin - Muz. rozryw- flet, Mnrcel Journet - bas pl y- , portowy dla roboŁni·kÓw; 19,55 
kowa. Broksela n. - .. Zemsta ty; 20,35 program na jutro; %0,40 koncert so}oistów: 20,33 ~"i:lriomo­
Netoperza" opt. StrausM. Buda- przegląd polityczny: 20,50 dzien- Aci Sllortowe, loknl'lle; 23,00 mO\!­
pes:r.t - Koncert orle. 22.15 Luk- rjk wieczorny; 21,00 wiadomo§ci zyka taneC1ll18 i piosenki - pily_ 
sembDrg - Melodie popubrne. sportowe; 21,15 .. Ta - joj" - ty. 

Oryginalne I wolne od pylu. kur~u i roba.ctwa, 

00 
ro,tPTY za- latwe do Czyszczenrn. przYJemne 

graniczne do chodzenia i przebywanilt -
,llr.ennabo,r. wykonuje 

(,of'lckc. \ le-
tnria i inne KSYLOLIT" K t . • ""yścigowe i Ił , a oWlce, 

turowe na dOg'orlnrch wartmknrh 
poleca nuis!al'sze przedsiębior­
stwo ifltniej:jce 39 lat. Prosimy 
zważać' na firme 
Centrum - Kamiński, 

Poznań. Stary R.rnek 1314. 
ng 10 810-11 

Skr. pocd. 95. Telef. 335-44. 
Rok zalożl'nia 1910. 

ng 7802 

• Humor zagraniczny 

~-I 

- Powiedz, tatusiu, kto jest cięższy: ja, czy Frania 
z kuchni 1 (1\1/ 

("Marc Aurelio", Rzym). 

o rrł oszen ia l-łamowy milimetr lub jego miejsce kosztuje: w zwyczajnych na stronie 6-łamowej 15 groszy, na stronie redakcyjnej (4-ł!łffiowej) a) przy końcu cześci 
jIó, redakcyjnej 30 groszy, b) na stronie czwartej 50 groszy, c) na stronie drugiej 60 groszy, d) na stronie wiadomości lokalnych 1,- zł. Dl obne ogłosze~ia 

najwyżej 100 słów, w tym 5 nagłówkowych) słowo nagłówkowe drukiem tłustym, 15 groszy, ka1de dalsze słowo 10 groszy. Ogłoszenia wll)ksze wśród drobnych poczynając 
od o~tatniej strony, 1-lamowy milłmetr 30 «r0ny. Ogłoszenia skomplikowane, E zastrzet.eniem miejsca - od poszczególnego wypadku 20% nadwy1ki. Ogłoszenia do bietf\cego 
wydania przyjmujemy do godziny 10,30, a do wydań niedzielnych I świątecznych do godziny 9,30 rano. Ogłoszenia z poza Wielkopolski przyjmujemy do wydań biet.ących 
do godz. lO, do wydań niedzielnych I świątecznych dnia poprzedniego do godz. 8. Za błędy drukarskiE'. które nie zniekształcają treści ogłoszenia, administracja nie odpowiada 
Ogłoszenia przyjmujemy tylko za opłate, gotówką z góry_ Konto w P. K. O. nr 200-149. Pocztowe konto rozrachunkowe Poznań 3, nr kartoteki 03. 
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Minęło tak lat dwanaście I 
Helenka JUZ nie mieszka w 
pięknym, bogatym pałacu, lecz 
w klasztorze. Chodzi boso, w 
. ciężkim habicie, przepasanym I 
powrozem. Sypia ubrana na 

drewnianym tapczanie i ja.da 
tylko suchy c/1leb z wodą.. Ale 
jest szczęśliwa, bardzo szczę­
śHwa, bo już nie tęskni - jest 
uboga i zawsze bliska umiłowa­
nego, ul:ogiego Pana Jezusa. 

. lIallo! Mieczek I Zosia Makowscy w Radomsku: Dziękuję Wam za 
dobre slowa i z rarlością \Vas witam w Kole moich przyjaciół. Mam nadziej4l, 
te odtąd częściej do mnie pisywać będziecie. Co się tyczy wierszyka o Radzi­
wile i jego żydówce Suchestow do druku nie bardzo się nadaje. Sciskam 
Was. - Maryla Bączkowska w Chojnicach: Wyobrażam sobie, ile tt'raz 
macie roboty w l<OllCU roku szkolnego, ażeby egzaminy i świadectwa były 
jak naj lep ze. Pociesz się, w tym okresie we wszystkich szkołach dokonuje 
się ta sama gorączkowa praca, wszędzie ten sam kłopot. Przy sposobności 
więc życzę Tobie i wszystkim moim przyjaciołom jak najlepszych wyników. 
Dziękuję Ci także za ladne za kładki do książek, przydadzą się. Serdecznie 
pozdrawiam. - Urszulka i Roman Bączkowscy w Chojnicach: Cieszę się 
szczerze, że jeste~cie wiernymi mi przyjaciółmi. A czemu? to, Urszulko, 
uzbrojona już jesteś w okulary? Mam nadzieję, że tylko przejściowo. Ro­
meczku-Filatelisto, przypuszczam, że bardzo też Ciebie zajmują pogadanki 
p. P[ucil1skiego o znaczkach pocztowych. Ściskam Was serdecznie. _ ... 
wunia Przewaska w Wyrzysku: Dziękuję Ci serdecznie za ślicznĄ kartkę 
i życzenia. Pozdrawiam i ściskam. - Zbyszek I Stefka Graefllngowie w Śre­
mie: Dobrze, że nareszcie, zdobyliście się na odwagę i napisaliście ten pierw­
szy list. Mam nadzieję. że obecnie częściej do mnie pisać będziecie. A teraz, 
skoro już Was znam, z radością przyjmuję do Koła moich przyjaciół, ści­
skam i pozdrawiam i życzę dobrych świadectw. - "Biała NiezapominaJka" 
'we \Vronkach: Zazr!l'ościłaś innym i zdobyłaś się na odwagę. Ale paco ta 
zazdrość? Trzeba było już dawno napisać, i byłoby serce pogodne t radosne. 
Ale dobrze, ~e wreslcie napisałaś, a poruszyłaś tyle spraw ciekawych. te 
odpowiedź będzie du~a. 'Więc przede wszystkim sprawa Kólka Przyrodni­
czego. Pomysł istotnie bardzo dobry i oryginalny. Widać, że obie z Władzią 
jesteście z<lpalone przyrodniczki, a także, że macie zmysł społeczno·wycho­
wawczy. Bo działaniem społecznym jest to, :/;e gromadę dzieci z podwórza 
umiałyście zebrać i zachęcić do poznawania przyrody, że urządzacie co 
tydzicl1 zebrania z pogadankami przyrodniczymi i czytaniem całego Mego 
Przyjaciela". Cieszę się, że w tej pięknej pracy jestem Wam pomocny."Za to 
należy się Wam pochwała, przy czym pragnąłbym, by Wasz pomysł znalazł 
jak naj(iczniejszych naśladowców. Co się tyczy powieści - pomyślę, zasta­
nowię się, chociaż zbyt wielkiego przekonania jak na razie do tego nie mam. 
O "Halszce" zrobi się. A teraz sprawa rysunków i powiastki. Owó:/; powiast­
kę o.llożymy do przyszłej zimy, a rysunki dam wkrótce. Ladne są. i dowcip­
ne. Napi z mi koniecznie. czy wszystkie są Twego pomysłu? A jakże tam 
z rowerem - czy będzic? Zyczę z całego serca, żeby był. Cr.y mam brodę? 
Nn tak mnm. Bo jakie .,WujC'k r:zcsio" mÓf!"łhy nie mieć brody! Nil zakoli. 
czenie uticillki i pozd ··o\yienia. taki.!) dla .Yl!.adti i Eli" 
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Co to znaczy: Konstytucja 3 Maja? 
Dobrze się działo w Polsce, 

gdy naród trzymał z Bogiem i 
żył w zgodzie, pokąd była mi­
łość i sprawiedliwość. Szlachta 
rycerska miała zawsze wszelkie 
prawa i dObytek najznaczni€j­
szy i sławę wielką. Piersiami 
swemi i walecznością wielką 
zasłaniała Ojczyznę przed wro­
giem, służąc jej do śmierci, 
i często wśród cierpień wiel­
kich i ran ginąc śmiercią bo­
haterską· 

Natomiast mieszczanie i 
kmiecie, nie dochodzili w daw­
nej Polsce do sławy i dosto­
jeństw, ale krzywdy nie dozna-

3 Maja--wJeIIiaI .... ~ 
Maj, wiosna, radość! Jak slońce świeci, 
Co za wspomnienia, co za uciecha, 
Po przez mglę dawnych czasów, stuleci, 
W sercach nam grają radosne echa: 

Równość! Braterstwo! Wolność! Swo-
boda! 

Dla wszystkich stanów te same prawa. 
I serca spaja milosC i zgoda 
I ręka w ręke brat z bratem stawa. 

Tylko na chwilę przymknąć powieki, 
Widzi się panów, mieszczan i kmieci, 
Króla, co przysiągł po wieków wieki, 
Zachować prawa, co dal maj trzeci, 

Jak grają dzwony, szumią sztandary, 
Na rynku ludu strojnego tłumy, 
W sercach aż kipia miłości żary, 
Wzrok pala pelen szlachetnej dumy. 

śmieją się slonkiem niebios lazury, -
Niebieska Pani. Polska Królowa. 
Najświętsza Panna spogląda z góry, 
Do błogosławieństw zawsze gotowa, 

Pstrzy na Polskę, podnosi dłonie, 
Błogosławieństwo z pod nieba le~, 
We wszystkich sercach czeŚĆ ku Niej 

płonie: 

Hej! Cześć Królowej! Wiwat maj 
trzeci! 

wali, pokąd rządzili królowie z 
rodu Piastów i Jagiellonów. 

Gdy jednak tron polski Objęli 
"iVazowi€, a głównie potem Sa­
si, powstalo wielkie rozluźnie­
nie obyczajów. Każdy chciał 

używać, bawić się i hulać. 
VV ówczas wkradły się wyzysk 
i niesprawiedliwość . Znikła po­
niekąd miłość, poświęcenie i 
gotowość bronienia Polski, a 
zaczęły się swary i kłótnie, u­
padek życia religijnego i za­
brakło Jczciwości w kraju. 

'Wówczas trzej źli są.siedzi: 

Moskale, Niemcy i Austriacy, 
w~dząc ten upadek i osłabienie 

ducha w Polsce, cieszyli się i 
prr :;nęli dla siebie z tego roz­
łamu jak najwięcej skorzystać, 
Nie trudno było im to, gdyż nie­
stety znaleźli się nadto wyrodni 
synowie, którzy sami kraj swój 
zaprzedali. vVrogowie zabrali 
więc znaczną część kraju 

Wtedy dopiero zbudziły się 
umysły pokrzywdzonych, i za­
brano się do czynu, by ratować 
resztQ i podnieść ducha w na­
rodzie polskim. 

By wzbudzić i rozwiną,ć o­
światę, zakładano szkoły i usta­
nowiono nowe, lepsze prawa i 
wszyscy teraz zgodnie praco­
wali, a narady Sejmu trwały 

cztery lata. 

Uchwalono wtenczas, iż mie­
szczanie i włościanie razem ze 
szlachtą mieli służyć Ojczyznie 
oraz - nie wolno było sprzeci~ 
wiać się planom i decyzjom 
ustanowionym dla dobra kraju, 
jak to niestety dawniej bywało 

Ten zbiór nowych praw - to 
... lJl.śnie. llK9I1stltucla"! któl'!j. 
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Panna służąca wraz z Janem, 
starym służącym, wyszli na ta­
ras, żeby pomóc mamusi i ta­
tusiowi WySląSC i odebrać im 
okrycia. Z pokoju dolatywał 

śpiew kanarków i gadanie pa­
pug. Zwinna mała małpka wy­
skoczyła z okna i podbiegła, 

radośnie witać swoich państwa. 

Białe akacje. rosnące przed 
gankiem cudnie pachniały. 

Tydzień po tym mamusia i 
tatuś wyjechali w daleką po­
dróż i zostawili Helenkę w pa­
łacu pod opieką bony, panny 
Bronisławy. Pewnego razu za­
brała panna Bronia Helenkę 

do szkółki dla dziewczynek u 
znajomych zakonnic. Wszyst­
kie dziewczynki były ubrane u­
bogo, a Helenka miała na sobie 
muślinową sukienkę z krótkimi 
rQkawkami. kapelusik lekki, 
jak piórko, białe pantofelki na 
nóżkach i rączki białe i deli­
katne. 

Rozglą·dając się po szkółce i 
widząc biedne dziewczynki, ma­
rzyła Helenka znowu, aby mieć 
czarny fartuszek, grube poń­
czoszki, jak dziewczynki. Za­
konnice pokazały Helence ka­
pliczkę, całl). w kwiatach, sy~ 

pialnie i pokój, gdzie dzieci 
spożywały skromne posiłki. 

Helenka miała miękkie, bia­
łe łóżeczko, osłonięte firankI)., 
haftowanI). w lśniące gwiazdki, 
a łóżka dziewczynek były że­

lazne, twarde i nieładne. Jedna 
z dziewczynek, która później 
wstała, bo czuła się chorą, sa­
ma ścieliła sobie łóżko, bo nie 
było pokojówki. 

Helenka z panną Broni~ wrO~ 
cily do pałacu. Po drodze wstą.-

piły do kościoła. Helenka mo­
dliła się gorą.co i rozmyślała, 

że Pan Jezus, Matka Boska i 
święty Józef byli także bardzo 
ubodzy. Coraz bardziej mart­
wiła się, że nie jest ubogą. i mó­
wiła o tym Panu Bogu. 

W dniu, kiedy Helenka ukoń~ 
czyła osiem lat, wrócili rodzice 
ze swej długiej podróży i przy~ 
wieźli ukochanBj córeczce wie­
le zabawek. Ale Helenka, za­
miast radośnie przyjąć dary, 
rozpłakała się i uklękła przed 
rodzicami. 

- Kocham was, och!." bar~ 
dzo was kocham, dziękuję za 
wszystko. .. ale chciałabym". 
wolałabym. '. być ubogą, nosić 
zniszczone sukienki, grube poń~ 
czoszki i sama ścielić sobie łóż­
ko." 

A gdy wymawiała te słowa, 
patrzał na nią. Pan Jezus z 
krzyża nad łóżkami rodziców. 
Helenka zrozumiała spojrzenie 
swego ukochanego, ubogiego 
Pana Jezusa - a rodzice zro" 
zumie1i tęsknotę swej małej có" 
reczki. Odtąd c.howali ją. i 
kształcili, przygotowując do ży­
cia dla Nieba. 



·'--, 
;e 

30i 
Doktor milczał chwilę. Było widocz­

ne, że myśl ta nie była mu obca. 
- Rzecz je5t w tym, czy ma pan 

gdzie się schronić. 
- Mógłbym pojechać na wieś, -

do mej matki. 
- Tego bym panu nie radził. Nie­

wątpliwie będ~ tam pana szukać. 
- Może w panów' obozie znalazłby 

się ktoś, kto by mógł mnie przechować 
bez większego ryzyka dla siebie? 

Znów zapadlo milczenie. 
- Z drugiej strony, - nie wiem, 

czy jest rzeczą celową. bym się dłużej 
ukrywał. Chodziło mi o powiadomie­
nie panów - i to jest zalatwione. Te­
raz i tak jestem bezczynny. 

- A nie zrobią panu czego, jeśli 
się pan zgłosi? Rzecz jest w tym, czy 
pańskie informacje są prawdziwe, czy 
też oparte na nieporozumieniu. Ale je­
śli są prawdziwe, to .iuż sam fakt do­
wiedzenia się przez Żydów, gdzie się 
pan znajduje, jest dla pana niebez­
pieczny. • 

- To prawda. Największą gwaran­
cję. bezpieczeństwa jest w danym razie 
nieznajomość mojego adresu. A zwła­
szcza przeświadczenie, że zwłoki moje 
leżę. na dnie Wisły. 

Zawahał się. 
- Więc p.an doktor sądzi, że moje 

informacje mogą polegać na nieporo­
zumieniu? 

- Pańska relacja o pobycie w Rouf­
fach je",t tak szC'zegółowa, że właściwie 
trudno jest w możliwość jakiegoś nie­
porozumienia uwierzyć. A jednak, mi­
mo wszystko, przypuszczenie o zamia­
rze ze strony żydowskie.i zrobienia za­
machu tak daleko idącego, nie mieEci 
mi się w głowie. 

- Dlaczego? 
- Im więcej się nad tym zastana-

wiam - tym więcej mi się to wydaje 
nieprawdopodobne. 

Poruszył się na krześle. 
- Żydzi - to naród - pasożyt. To 

"między-naród", który ciągnie soki z 
tych narodów, wśród których żyie. Czy 
wyobraża pan sobie jemiołę, która by 
chciała całkowicie zniszczyć dąb, na 
którym pasożytuje? 

- A jednak wszystkie rewolucje na 
świecie były organizowane przez Ży­
dów. 

- Tak, - bo rewolucja jest takim 

ł2) 
"Kochanv panie inżynierze! Zarzą­

dziłem szczegółową rewizję w Kratonie 
ligorskim. Znakomicie udało ci się u­
sunąć zeń skarby sułtana i twoją sio­
strę. Winszuję pomysłu i zręczności. 
Tylko, że to wszystko na darmo! Głów_ 
nym celem jest Lizzie, a ona jest w 
moich rękach. Zalim i jego żona mu<;zą 
się zdać na łaskę lub niełaskę. Gdy 
dziecko ich w mojej mocy, poproszą. 
mnie pięknie sami, abym wziął sobie 
trochę z ich skarbów. Przecież szczę­
ście dziecka jest najwyższą. rozkoszą 
rodziców! 

"A z wami, panie Darel, mogliby­
śmy się byli zgOdnie porozumieć i uło­
żyć warunki. Podzielilibyśmy się plac­
kiem po równo. Tym gorzeL łaskawy 
panie, dla ciebie, że jesteś taki ślepy. 

"A teraz żegnaj! Zabieram ci samo­
chód, więc nie bQdziesz mnie ścigał. 
I gdy ty będziesz rzucał bmsilne prze­
kleństwa i groźby, ja sobie najbez­
pieczniej popłynę morzem do mojego 
czcigodnego pana, króla Syjamu. 

"Wyrażając prawdziwy i szczery 

samym narzQdziem polityki ŻYdOW-, miało miejsce olbrzymie powstanie ży­
skiej, jak wojna - narzędziem polity- dowskie w Egipcie, w Cyrenaice i na 
ki narodów, ż~'jących na własnej ziemi Cyprze. Nie w Palestynie bynajmniej, 
i mającYCh własne pa11stwa. Ale celem - tylkO w krajaCh tak zwanego roz­
rewolucji nie jest dla Żydów całkowite proszenia! \V samej Cyrenaice wy­
zniszczenie danego narodu. Jest tylko rżnięto w pień 220 tysięcy gojów. Nie­
rozluźnienie jego PaI1StwowO _ praw- żydowska część Aleksandrii, - miasta, 
nych, społecznych, gospodarczych i które miało pół miliona mieszkailców, 
moralnych wiązadeł, tak . aby naród- a w tym 200 tysięcy Żydów - została 
pasożyt mógł na dan~'m narodzie żero- 7,równana z ziemią. Przecież procen~ 
wać SWObOdniej, - to Jest aby mógł Żydów w tej Aleksandrii był mnieJ 
głQbiej w organizm tego narodu prze- więcej taki, jak dzisiaj w Warszawie! 
niknąć. Tak jak gTz~· b łatwiej przeni- - Na Cyprze wyrżnięto w pień ćwierć 
ka deskę spróchniałą, aniżeli deRkę miliona Greków, - obdzierano ich 
zdrową. Celem rewolucji nie jest u- wielu żywcem ze skóry. Miasto Sala­
twierdzenie panowania Ż~'dów raz na minę zburzono. 
zawsze, ale umożliwienie tego panowa- - Ale to b 'lo dawno. 
nia na czas pewien. Gdy naród-go- - \V Hi zpanii zanosiło się na coś 
spodarz ponownie swe życie zorgani- podobnego w wieku piętnastym. Mia­
zuje i wzmocni - wtedy urządza się sto Toledo było w stJ'achu, że je spotka 
nowę. rewolucję. Te reWOlucje, - reli- los egipskiej Aleksandrii. - A rzeź 
g-ijne, polit~'czl1e, społeczne i inne, - chrześcijan w Bolszewii! 
to nie są narzędzia rozstrzygnięć. To - No tak, - wiem, - mam nawet 
są narzędzia trwania. cyfry w note. ie. O! - od roku 1917 do 

- I sądzi pan doktor - że oni ni- 1923 rozstrzelano w Rosji 1.859.568 lu­
gdzie nie chcą zapanować całkowicie? dzi. \V tym 28 biskupów, 1219 księży, 

- Nie wydaje mi się, - bo taka 6.000 nauczycieli, 9.000 lekarzy, 54.000 
już .iest ich natura, że muszę. żerować oficerów, 2GO.000 żołnierz?, 70.000 poli­
na kimś. Jemiola nie rośnie nigdy cjantów i żandarmów, 112.650 ziemian, 
wprost na ziemi, - trychiny nie żYJą 335.250 innych grup inteligencji, 193.200 
nigdy poza organizmem ludzkim, czy robotników i 815.000 chłopów O). I po­
zwierzęcym. Oni czują się stworzeni do dobno .ani jednego Żyda. Mam tu jesz­
panowania, - ale do panowani.a nad cze inne cyfry: jak podaje \\Terner 
innymi narodami, - a nie nad gołą Sombart, w roku 1919 na 380 najwybit­
ziemią. Oni czują się wyżsi nad inne niej szych komisarzy było w Rosji 300 
narody, - i wcale tego nie pragną, by Żydów, czy!i 78 pct, w roku 1920 na ~57 
5pełniać te pośledniejsze w ich r: 'lic- -- 422, czyl1 92 pct, w roku 1921 na 050 
maniu zadania, które spełniane są - 447, czyli 80 pct. - Ale mimo to Ży­
przez narody "gojów". elzi rządzą w Rosji tylko pośrednio, -

- A Palestyna? Przecież w Pale- z z.a pleców gojów. Rządy naczelne 
stynie chcą Żydzi w tym stopniu stać sprawował (Jawniej Lenin, Moskal, 
się gospodarzami kraju, co Polacy w a dzisiaj Stalin, Gruzin. 
Polsce, Francuzi we Francji i tak da- - Ale za czasów Lenina faktycznie 
lej. rządziła oligarchia Trockich, Apfelbau-

- No, - to co innego. To jest dla mów, Nachamkesów itp. A za Stali­
nich kwestia sentymentu. Ale sprawa nem kryje się dziś jego żona, Kaga­
palestyńska to jest w całości kwestii 
żydowskiej tylko drObny fragment. 

- A jednak brać władzę we wła­
snym imieniu próbowali już Żydzi 
wiele raz\'. 

Obaj odwrócili głowy. To panna 
Danka stała we drzwiach, oparta o 
framugę i wmieszała się do rozmowy. 
Poparła gorąco rotmistrza. Odtąd roz­
mowa toczyła f,ię już tylko między nią 
a ojcem. 

- W Jatach 114-117 po Chrystusie 

żal, iż człowiek tej wartości, co pan, 
nie był zdolny zrozumieć istotnego 
swego interesu, pomimo to jednak pi­
szę się wielbicielem pańskiej zręczno­
ści, która by na pewno wywiodła w 
pole każdego mniej uzbrojonego niż ja 
Iłrzeciwnika.. Wilm Odorp." 

- \Vszystko stracone, wszystko! -
zawołał z rozpaczą w głosie Darel. 

Nastała chwila przykrego milcze­
nia. 

Wtem rozległ się łagodny, miękki 
głos profesora geografii: 

- Ten pan ""Vilm Odorp widocznie 
nie wiedział nic o istnieniu naszego sa­
mochodu, którym przyjechaliśmy tutaj 
z Fitem. 

- Jakto? - zapytali chórem inni. 
- No to. Przecież ten pan dowodzi, 

że nie będziesz mógł go dogonić. 
- A więc? 
- Tymczasem my mamy samo-

chód wyścigowy, daleko szybszy od je­
go, tak, że możemy nie tylko odnaleźć 
ślady tamtego, ale go nawet doścignąć. 

- Gdzież on? - rzucił się inżynier. 
- Zaraz! Zaraz wam pokażę! -

*) Jut po podpisaniu niniejszej powie­
ści miała miejsce rzeż chrześcIjan w Hi· 
szpanii, przedsięwzięta przez partię komu­
nistyczną, czyli przez partię, kierowaną 
przez Żydów. Jak stwierdza słynny list 
biskupów hiszpalJskich, w roku 1936 zosta­
ło roz t1'zelanych lub zamordowanych w 
.,czerwonej" Hiszpanii 11 · biskupów, 16.750 
księży, zakonników i zakennic, oraz oko­
ło 300.000 os6h świeckich obojga płci i 
wszelkiego wieku. 

rzekł Fit ciągnąc za rękę Lucynkę. P. 
Prudent również pociągnął inżyniera 
za ogrodzenie. 

- O tam! Tam! W rogu, pod mu­
rem! 

- A więc prędko! W drogę! Nie 
traćmy chwilki jednej! - wołała Lu­
cynka. - Musimy ocalić Lizzie! Ja ją 
kochałem zawsze serdecznie, a teraz 
jeszcze mocniej, gdy wiem, że jest mo­
ją cioteczną siostrą· 

Po chwili dodała, kręcąc główką: 
- Jaki to zaszczyt dla robotnika­

mechanika mi~ za kuzynkę sułtankę 
Ligoru! 

Tymczasem mężczyźni zasiedli w 
samochodzie. 

Darel przy kierownicy, Fit obok 
niego aby mu wskazywać drogę, Lu­
cynka z profesorem na głównym sie­
dzeniu. 

- A więc ruszamy! 
I pomknął samochód jak błyskawi­

ca, zostawiając za soba tumanv kurzu. 
Nikt z jadących nie przemÓwił ani 

słowa. 
Oczy wszystkich zwrócone były na 

drogę. 
Mijano bez zwrócenia uwagi wio­

ski, fermy, oberże przydrożne. Księżyc 
znifAlł się i bladł coraz bardziej. Zaległ 
mrok szary, który niebawem zaróżowi} 
się od promieni wschodzącego słońca. 

Droga w tej chwili szła równolegle 
do rzeki Pej-Ho, której szerokie koryto 
zwiastowało bliskość ujścia, więc mo­
rza. 

Nagle Fit, Lucynka i p. Prudent 

g 

nowiczówna z domu i jej brat, komi­
sarz Kaganowicz. 

- Wszystko jedno. Ale na pierw­
szym miejscu jest Lenin i Stalin. Czyli 
rządy pośrednie. Nie inaczej, niż w 
państwach "burżuazyjnych". 

- No - więc dobrze. Przykład źle 
,wybrany. Ale w takim razie co tatuś 
powie o żydowskich dążnościach kolo­
nizacyjnych? O gwałtownych wysił­
l(ach Żydów polskich przeniesienia się 
na rolę? O planie osuszenia i skoloni­
zowania przez Żydów Polesia? O ży­
do"vsldm osadnictwie w Sowietach, -
na Krymie, w kraju Czarnomorskim, 
nad Dnieprem, na Ukrainie, na Białej 
Rusi, na sowieckim Polesiu, na Sybe. 
rii? - Oni chcą rzę.dzić światem ręko­
ma gojów, - ale chcą też mieć i takie 
miejsca na kuli ziemskiej gdzie by byli 
całkiem sami, - zupełnie bezpieczni, 
zupełnie od gOjów uniezależnieni. 

- Ale gdzie by to oni mogli zrobić 
w Polsce? Przecież jest ich w Polsce 
niespełna cztery miliony na 28 milio­
nów gojów. 
. - To dużo. W Rosji nie mogą rzą.­
dzić bezpośrednio, bo jest ich za mały 
odsetek. W dawnym Imperium Rosyj­
skim było ich nie całe 4: pct - i procent 
ten zmniejszył się jeszcze bardzo 
znacznie wskutek odpadnięcia ziem 
polskich, oraz Litwy, Lotwy, Besarabii. 
Ale dwanaście procent, - taki odsetek, 
jaki jest w Polsce, - to jest dużo. Bu­
rowie w Afryce południowej także rzą.­
dzę. bezpośrednio, chociaż są znikomę. 
mniejszością. wobec swych poddanych 
Murzynów. Nie ma w tym nic niemo­
żliwego, że Żydzi pragnęlibY nas ujarz­
mić na wzór Kafrów w Transwaalu. 
Może zresztą. nie myślą o całej Polsce, 
- tylkO o jej wschodniej części. Że 
myślę. o Polesiu - to przecież jest po­
wszechnie wiadome, - chociażby z ich 
własnych publicznych enuncjacyj. 

Panna Danka ojca pokonała. Po 
paru próbach replikowania zmiękł i 
dał pokój. 

Gdy wyszedł do chorych po obiedzie, 
oświadczyła rotmistrzowi: 

- Bez względu na to, co ktokolwiek 
myśli, - ja panu wierzę bez zastrze­
żeń. 

A więc oka.zuje się, że inni nie wi~ 
rzę,. 

(Ciąg dalszy nastą.pi) 

wykrzyknęli jednogłośnie: 
- Samochód. 
Inżynier nie wyrzekł ani słowa, tyl­

ko silniej zacisnął palce na kierowni. 
cy. 

Rzeczywiście w odległości kilom&­
tra widać było pędzący w tumanie 
kurzu samochód. 

- Patrzcie! - Zatrzymuje się! -
z,awołał Fit. - Ol widzę, mechanik 
schodzi... Coś pękło w maszynie! 

- Brawo! Mamy go. 
Istotnie samochód zatrzymał się 

gwałtownie, a jego kierowca wysiadł­
szy z wozu, zdawał się oglądać z wiel­
ką uwagą motor. 

- Mamy go! Mamy go! - powta­
rzali wciąż inżynier i jego towarzysze. 

Ale w jednej chwili radość ich roz­
proszyła się doszczętnie. 

Gdy opadła kurzawa i dokiadnie 
można było obejrzeć wóz, okazało się, 
iż kolor jego pudła był nie biały, lecz 
żółty. 

Zawiedzeni spoglądali na siebie ze 
smutkiem. 

Naturalnie, to nie był ten, którego 
ścigano. 

- Ale przypomnijmy sobie, - szep­
nęła Lucynka - żeśmy go już raz wi­
dzieli... tylko w innych kolorach: był 
niebieski, czerwony, zielony i biały. 

Inżynier potrząsnął głowę. prze­
cząco: 

- Nie dziecko, niepodobna. 
- Jednakże. 

(Ciąg dalszy nastą.pj), 
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Przygody lotnika angielskiego w głębi Afryki 
- Śmiały angielski lotDft Rewin, który I 
warmii wielkobrytyjskiej ma rangę ge­
nerała, przedsięwziął niedawno razem ze 
swą maUonką podrót napowietrzną w 
głąb Afryki, I 

PodrM ta miała na celu zbadanie nie­
znanych dotychczas stref Czarnego Lądu, 
połotonych w Sudanie, po obu stronach 
tak zwanego Białego Nilu. 

Brawurowy lot zakończył się 

PrzyDlUOwyDl lędowłllllem w dzDd_1 
prawie nłedostępnel okoUcy. 

Lotnik w przewidywaniu wypadku, za­
brał z sobą nadawczy aparat radiowy i 
przy jego pomocy zdołał pozyskać kon­
takt ze światem. Zorganizowano ekspe­
dycję ratunkową, która po wielu trudach 
dota,rła do uwięzionej pary i wyratowa­
ła j!\-

Generał Rewin publikuje obecnie w 
londyńSkiej prasie ciekawe 

rewelacje ze swej niebezpiecznej przy-
gody. 

Pustynia na której małteństwo znalazło 
się, ma mniej więcej takie rozmiary jak 
Anglia. Wskutek dorocznych wylewów 
Białego Nilu, rozlewającego swe wody na 
przestrzeni wielu kilometrów, okolica jest 
bagnista. 

Miliardy moskit6w i Innych owad6w, 
roznoszących zarazki malarii, 

unoszą się w powietrzu. Rewin twierdzi, 
że na całej kuli ziemskiej nie ma okoli­
cy tak bogatej w moskity. jak ten pas 
ziemi, połotony po obu stronach Białego 
Nilu. 

W tym "raju moskitów" przebywał on 
wraz z żoną kilkanaście dni at do przyby­
cia ekspedycji ratunkowej, w najsrotszych 
mękach ... 

"Moskity, rozpoczynają swą "pracę" po 
zachodzie słońca" opowiada generał. 
"Wkrótce brzęczenie ich staje się tak do­
nośne, te 

przypomina tIZ1Im fał morskich. 

Oczywiście nie mogliśmy ani spać, ani 
nawet spoczywać w pozycji letącej, bo­
wiem owady atakowały nas z niebywałą 
zawziętości!\- Łapaliśmy gołą ręką, wy­
ciągniętą kazdorazowo w powietrze, setki 
albo nawet tysiące tych krwiożerczych 
stworzeń, ale nie pomagało to w minimal­
nym nawet stopniu. Nie mogliśmy rów­
niet swobodnie rozmawiać, bowiem mo­
skity wlatywały nam w otwarte usta. 
Nadto 

dokuczało maszUwe gorąco, 

przepojone duszącą wilgocie.. 
"Ekspedycja ratunkowa, którą zorga­

nizowano w celu wydobycia nas z tego 
piekła, składała się z kilku wojskowych 
armii angielskiej oraz Negrów ze szczepu 
"d inka". Szczep ten zamieszkuje okolice, 
połotone niedaleko Białego Nilu, totet 
przywódcy ekspedycji ratunkowej słusz­
nie uwatali, te właśnie ci Murzyni najle­
piej będą się nadawać jako przyzwyczaje­
ni do warunków lokalnych. Są oni nie­
zwykle chudzi i mają bardzo długie no­
gi. Charakterystyczną ich cechą jest nie­
zwykła pasja: 

stoją chętnie w plytkieJ wodzie na 
Jednej nodze 

i w tej pozycji potrafią wytrwać godzina­
mi. Spełniają oni w ten sposób obrządek 
religijny, wierząc te stanie takie chroni 
przed złymi duchami". 

"D inka" - jak Rewin zdołał stwier­
dzić - oznacza w narzeczu tego szczepu 
"bocian". Nazwa ta wzięła się właśnie 
stąd, że Murzyni ci, stając w wodzie, 
przypominają zupełnie bociany ... 

Człowiek, który zapala 
żarówki 

Hrabia Janos Berenyi jest tak przeła­
dowany energią elektryczną, że wystar­
czy, by zbliżył się do żarówki, aby ją za­
palić. Złośliwi twierdzą nawet, że dzięki 
tajemniczym źródłom urganizacji energii 
elektrycznej hrabia Berenyi czyta do snu 
przy ~wietle, do którego prąd płynie z je­
go ciala. 

Triest pogiada także swą sławę .,pro­
mienistą· '. W 1931 roku świat naukowy 
emocjonował się panią Anną Monaro, do­
koła której roztaczała Slę błękitnawa po­
świata, emanująca z jej ciala. Promienie 
te gasły. ile razy p. Monaro ulegała za­
kłóceniom równowagi nerwowej. 

Ostatnio głośną była historia dwóch 
robotników cZf'!'kich, Sikory i Wilaw:-lkie­
go, którzy dotknięciem pa Ica potrariIi Dr? 
anteny, baterii itp., jedynie dzięki energri 
elektrycznej, emanującej od nich, urucho­
mić głośnik radiowy. Wobec wszystkich 
tych frnomenów nauka stoi dotychczas 
bezradna, u siłując oaprótno rozwikłać 
dziwne zjawiska, zachodzące w ich orga­
nizmacł 

Ale stanie ... jednej nodze moła 

chronił: przed... złymi duchami, 

!latomiast nie chroniło biednych "dinka" 
przed rojami moskitów. Murzyni cier­
pieli wskutek plagi tych owadów, nie­
mniej nit Europejczycy. Jedyną ich obro-

D_ przeciw moskitom, ;e.t .. lenie osntak 
i wywoływanie jak największych ilości 
dymu. 

Okazało się, te "raj moskitów" był 

nawet dla tuziemc6w niespodziankę... 

W okolicach, w których ci Murzyni 

Ulubiony 
przez wszystkich 
piękny tygodnik 
ilustrowany! 

mieszkaj", nie ma taki<:b. flości tych .. 
kucz1iwych owadów. Lotnicy obdarzyH 
ich kilkoma z przywiezionych przez eks­
pedycję siatek przeciw moskitom. Radość 
biednych murzynów nie miała granic, 
gdy przekonali się, te dzięki siatkom, mo­
skity zupełnie nie mają do nich dostępu_ 

kwiatów do wioeeDJMl'O koetium1l, _. 
je l'ÓW1lieł umiej,tnie ,dobrat do ...... 
typu, KI. bowiem &elłławienłe kłóci al .. & 
wymagana jest akuratnie harmonia. 
Kwiaty podkreślaj" modę kobiety, a naj­
SkromniejSZY ubiór staje się wykwintny 1 
dodaje wiośnianej radości tycia.. Dziękl 
pachne,cym i bogatym w przerótne kształ­
ty kwiatom śle się uszczęśliwionym po­
zdrowienia od "niego dla niej" lub jeden 
człowiek pozdrawia nimi drugiego, czując 
dla niego sympatię. 

Gdy wchodzimy do domu z wiązan1t" 
wiosennego kwiecia wnosimy piękno. 
Kwiaty chcą do na.s jakby przemówić "mi­
nęły burze zimowe, ustąpiły miejsca wio­
sennej pogodzie - dla was ludzi zosta.­
łyśmy stworzone". 

Czar kwia.tów rozprasza niejedną bu­
rzę tyciow!\- "Myśl o mnie serdecznie" 
mówi modrooka niezapominajka, a d-rtą­
ca mimsza szepce "nie zamykaj swego 
serca przedemną", Kwiat kamelii prosi 
"wnieś nieco słońca do życia mego", a 
bratek wyznaje "czekam na ciebie, choć 
ból mi sprawiłeś". Inaczej przemawia 
kwiat białego bzu "tęsknię za tobą, szale­
nie", a liliowy mówi spokojnie o chłod­
nym szacunku. Takie jest od wieków na 
świecie ABC wiosennych kwiatów, które 
mają swoją własną mowę, nie tylko upa­
jają młode serca, ale usuwają zwątpienia 
u dojrzałych ludzi, a najsłoneczniejsze 
smutne dni i godziny starych. Tylko ich 
slybkie wi~dnięcie sprawia nam ból, ch..oć 
wnet przychodzi pocieszenie, te za rok za­
kwitną nowe pączki, bo wiosna i jej dzie­
ci - kwiaty, S/\ I łaski Boga nieśmiertel-
ne. W. J. 

DO NABYCIA WE WSZYSTKICH MIEJSCACH SPRZEDAŻY GAZET. 
Na Grenlandii kwiaty ... 
w Europie mrozy i śniegi --

'W DaJDowszym Drze (18) redalecja przypomiDa 
o .wym wielkim kODkursie w~elka.DocDJ"m. IIIII 11lI1I1II1I1II1I1II1I1II1II1II1IIIIn 

Gdy Oly tu w Europie w 5-tym t;VIJod­
nlu "wiosny" chuchamy 'tV ręce z zlmDJ.L, 
gdy w Niemczech, a nawet w Turcji notu­
ją opady śnietne i mrozy, na Grenlandii 
na zachodnim jej wybrzetu zakwitły 
kwiaty. Pod 02ywczymi promieniami 
słotlca, które u nas kryje się za zasłon" 
śnietnych i gradowych chmur, spod śnie­
gów i lodów, pokrywaj"cycb przez długie 
miesiące zimowe ląd grenlandzki, wykwi­
tły stokrocie oraz inne kwiaty strefy po­
lar.nej i zazieleniła się świeta wiosenna 
ti·awka. 

Kwiaty - poezja życia 
Pierwsze zwiastuny wiosenne 

Ludzie mówią, te kwiaty to poezja t y- swobodzie na SłOllCU i powietrzu. Złe wy­
cia. Słuszne to i piękne powiedzenie. Gdy I dajemy sobie świadectwo, jeżeli ich pięk­
tylko w powietrzu emy wiosn zaczy- ności nie umiemy podkreślić przez odpo­

wiednie ustawienie. 
Miejmy nadzieję, te otywcze tchnienie 

grenlandzkiej wiosny wkrótce zawita nad 
nasze obszary i rozpędzi upiory zimy, któ­
re zaklimatyzowały się ostatnio u nas. 

wiosennymi kwiatami, których barwne 
kielichy zachwycają nasze oczy. Szare, 
przyprószone ulice miast zaczynają tracić 
swój monotonny wygląd pod wpływem 
wiosennej zieleni drzew i trawników, a 
każdy przechodzCIl zatrzymuje się przed 
stoiskami kwiaciarnianymi. Ponurość 
miasta uchodzi przed delikatnymi i pach­
nącymi zwiastunami wiosennej flory. 

Ale cóż dopiero za dziwy dzieją się za 
miastem na polu i łąkach, gdzie zaczyna 
królowar. bogactwo wiosny, gdy na roz­
ległych łąkach kołyszą się w podmuchu 
wiosennego wiatru łany kluczyków, a 
skromne fiolki wychylają do słońca swe 
wonne główki i w ogrodach na miękkich 
grządkach wyrastają wspaniałe różnoko­
lorowe tulipany i bialo gwiaździste narcy­
zy. Wszędzie ten smutek musi ustąpić 
radości, a piękno przyrody leczy troski i 
bóle zimy. 

A my powinniśmy przynosić do domu 
całe naręcze kwiatów, pierwszego poda­
runku wiosny. W domu musimy się ni­
mi zaopiekować, bo przeciet urosły w 

Ile niedźwiedzi żyje w Polsce? 

Mila to czynność dla kobiety, aby po­
trafić dom swój jaknajpiękniej przybrać 
kwiatkami w każdej porze roku. Jedna 
jedyna gałązka baSiek wprowadza do po­
koju wiosnę, a biała porcelanowa waza 
podkreśla jej urok. Do pierwszych zwia­
stunów wiosny należy i for1"ythia, a brą- Nie wiele iut pozostało z dawnego WS1la­
z~wa gliniana waza harmonizuje wspa- niałego zwierzostanu niedźwiedzieg.o w 
małe z żółtym kolorem tego kwiatu. Z Polsce. Nie spacerują już też te zwierzęta 
przechadzki za miasto przynosimy bukiet po ulicach Warszawy, jak się to zaWlSze je­
kluczyków, a zwykły chłopski dzbanek o szcze wydaje -przeciętnemu Fra:ncuzowi.~ 
ludowych motywach nadaje się doskona- Dziś niedźwiedzi w Porsce liczymy najwy­
le, zaś do wąskiego kryształowego flako- żej tla ok. 300 sztuk i z tego ogromna więk .. 
nu naprasza się galązim bzu. Białe i żól- szość, bo ok. 280 żyje w Karpatach Wsehod­
te słodko. pachnące narcyzy pięknie wy-, nich, a reszta zamieszkuje tereny woje­
gląda}ą ~l~t~lko w .smu,kłych naczyniach, wództw północno - wschodnich. Tylko dzif}-' 
ale row~llez l. w kulIstych, szklanych. ki troskliwej ochronie, stan niedźwiedzi 

JeżelI kobieta ma z\\ yczaj przypinania utrzymuje się ostatnio bez zmian. 

ANTYCZNY RZYM WSKRZESZONY Z PRZESZŁOSCI 
Mussolini przywrócił Rzymowi majestat i dostojeństwo starożytności Na %dj~ 
ciu Iragm;ent. odrestau.,,:owany~h zabytków antycznego Rzymu PTz'y dzisiej­
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